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"9 sierpnia b. r. na łamach naszej ga- BE 
zety poruszaliśmmy już sprawę skarńda« 
licznego postanowienia Sądu Grodzkie: 
go w Łowiczu, mocą którego były ob] 

. szarhik i właściciel dóbnBratoszewice— 


Lądowanie wojsk okupacyjnych | w v pełnym toku — 
hrabia R ewuski w powiecie łowickim a Mac Arthur w zatoce Tokijskiej | . | 


został wprowadzony w posiadanie mły- LONDYN. (BBC.) Wczoraj więczór respondent Reutera na , brytyjskim okręcie } filadzie uroczyście podniesiono „na mss 
na, tartaku i krochmalni, stanowiących rozpoczęły się.pierwsze ladowania. na | wojsnnym „Duke pf York" pisze: „Wielkie | flegę radziecką. 
integralną składową część wspomnia- większą skałę w. Japonii. Przedstawiciele | białe chorągwie, powiewające nad domami | SPRAWA JAPOŃSKICH JEŃCÓW WOJEN- 
nych wyżej dóbr Bratoszewice. t państw Sprzymierzonych są już w dro- |i urządzeniami portowymi, witały sojuszni- | "NYCH, i 
Pisaliśmy WÓWCZAS, że postanowienie|qze do Tokio. Flaga. amerykańska po- | cze okręty wojenne, przykywające do Jo- WASZYNGTON. (PAP Polpress), Kores- 
Sadu Grodzkiego w Łowiczu jest sorze-|wiewa na lotnisku Adsuga, Dziś wodował | kohamy. Widać „było olbrzymią bazę moc- | pondent radiowy agencji „France Presse" s 
czne z. dekretem o Rętarmie Rolnej z|w zatoce Tokijskiej wodnopiatowiec, |ską Yokosuka, przed którą znajdują Się | donosi z Tokio, że naród japoński odmawia 
dnia 6 wrześmia 1944 r, Wskazywaliśmy któryfa przybył adm. Nimi „Adm, Ni- | trzy ufortyfikowane wyspy, uzbrojone w | prawa powrotu do kraju Japończykom, kłó- 8 
wówczas, że intencja ustawodawcy —|mitz znajduje się w chwili obecnej na | i6-calowe działa. Rzucają się w oczy Ślady | rzy dostali się do niewolig Zdaniem Japoń. 
_haszegó demokratycznego rządu  jest| pokładzie okrętu, wojennego „South Da- uszkodzeń, spowodowagych bomhardowa- |czyków są oni pozbawieni honoru i *ofic- É 
zupełnie jasna i wyraźna i nie pozwśla kota", który będzie jego kwaterą w cza- | niem sojuszników. U brzegów: widać wiele jalnie uchodzą za zabitych. W Mandżurii | d 
na żadne fałszywe inter pretowanie de- sie przyjmowania kapitulacji floty japoń- zniszczonych okrętów. Okrętom sojuszni- | wzięto do niewoli ogółem ponad pół milio- J 
kretu. Dekret mówi wyraźnie o tym, ż ze skiej. Obok okrętu „South Dakota“ za- | czym towarzyszyły dwa japońskie poławia- | ną Japończyków. S 
. nie tylko ziemią, obszarnicza, ale i cały kotwiczony jest okręt „Missouri“, Przył cze min. Na brzegach. japońskich nie było 'KOMUNIKAT R ADZIECKIEGO BIURA i 
martwy i żywy inwentarz oraz wszyst- bycie gen. Mac Arthura nastąpiło wczo- pawie żadnego ruchu. 


+3 
| 


kie przedsiębiorstwa przemysłu relnego | raj wieczorem. Gen. Mac Arthurowi is Ays s f Wd pad ża Raz je Wschodzie 
podlegają wywłaszczeniu. Podlega więc towarzysza znaczne oddziały piechoty | FLAGA RADZIECKA W PORT ARTURZE. |,, Acz Er RP ainn =) aż jea 
wywłaszczeniu także i młyn, tartak i przybywającej tā  transportowcach. MOSKWA. (PAP Polpress),* Oddziały ra- 9 a żę z = 1 Fi MEAO ysiecy Tani 
krochmalnia, należące do dóbr rato- dzieckie”po wzięciu do niewoli garnizonu „pz, x é Przy LOTROW Oza zenera- 4 
szewice, niegdyś przed Reforma staiiQ- z W- RUTNIE. japońskiego w Port Arturze, przedefilowa- : 1 z 
wiące własność hrabiego Rzewuskiego.| LONDYN. (PAP) Polpress). Specjalny ko- |ły przed dowództwem radzieckim. Po de- | _, Wśś$d wziętych do niewoli generałów | 
Do kogo Bowinny należeć mły n, tar- i Fein" HS". EE TAKIE ij ojej MTE 30 armii Kwantuugskiej d 


tak i krochmalnia, należące niegdyś do 
hrabłego Rzewuskiego mówi wyraźnie 
dekret Rządu z dnia 12 czerwca 1945 T, 
o przeniesienia własności resztówek 
majqtków rozpareelowanych na Spół- 
dzielnie Sarnopomocy Chłopskiej. Purkt 
2) ari 1 wspomnianego ekrety stwier 

> dza wyraźnie: „eńrtówkami. w Tori- 
mieniu niniejszego dekretu są części po- 
zestałe z majatków rozparcelowanych. 
Na podstawie dekretu z dnia 6 maiześ- 
nia z 1944 r. o przeprowadzeniu Refor- 
my Rolrej wraz ze znajdującyrci się na 
nich budynkami i i zakładami przemysło- 
wymi, „sadami, pa asiękami, stawami ryb- 
nymi t wsnelkim famyra urzodzeniem 
oraz inwentątzem . 

Zmałeśli się jednak sędziowie, którzy 
naruszyli wyràźna wolę ustawodawcy i 
chca koniecznie uczynić hrabiemu Ka- 

-zimierzówi Rzewuskiemu podatek, jeśłi 
już nie z całego jego majątku, wywła- 


s ei e Ogółem od dnia, 9—28 sierpnia wzięto do | 
pig NOY ara niz TZĘ wag nn Bi niewoli 513 tysięcy iapofskich żołnierzy i ofi- | 
X BIE b BE EEG cerów, w tej liczbie — 81 generałów. 4 

W tym samymi czasie uzsze wojska wzię« 


Proces norymberski. rozpocznie się w paździefiiku ly następujące trofea: 


MOSKWA, (Tass), W Londynie od dnia 28] między rządami Związku manna DYR ŻE $87 samolotów, . 847. cząjzów. 955 zial. 4 
czerwca do dnia 8 sterbnie bro toczyły Się YOz ow *Ziędwoczónyći, Zjedkóczonezd Kr wszelkiego kalibru (w tej liczgie działa zmo iai 
mowy między przędstawiciełami Związku Ra-|i Rządem Tymczasowym Republiki nan tyzowane), 711 miotaczy” min, S385skarabinów p 
dzieckicgo, Stanów Zjednoczonych, Wielkiej | ustalił pierw listę zbrodniarzy wolennych, i d 206 tys. k 
Brytanii i: Francji w sprąwie osądzenia i uka- | których poddaje się pod sąd Międzynarodowe | PASZYNOWYCH, pona ys. karabinów, 11i | 
rania głównych zbrodniarzy: wojennych euró- | go Trybunału Wojennego. stacji radiowych, 1789 samochodów, 118 trak- Ą 
pejskich państw osi. Rozmowy te- zakończyły Na pierwszej liście oskarżonych podlega- torów, 9708 koni, 725 składów broni, amunicji, 
za sf sai amok aieas zad adr A: z Aopen TENTS ego ir 1 żywności, 
zku Radzieckiego, Stanów ednoczonych, |bunała Wojemnego znałdułą się następujące s 4 
Wielkiej Brytanii i*Erancli © utworzenia Komi- | osoby: Przylinowanie kapituiniących oddziałów i | 
tetu do zbadania spfaw i oskarżenia głównych| , 1, Rudolf Hess, 2.. Joachim v. Ribbentropp, | formacji inyplekich trwa w dalszym ciągu. 
ek th wożennych, fak toea 0 Wólce | g api pong Kata og alot 5. |". ý i 
rzenia Międzytaró ego rybuna u Wolea-| Frank, rnst Kaltenbrtan, 7. Hermann - lx p 
nego; ad felm Goerina, 8. Wilhelm Frick, 9. Julius Strel- Szwedzkie maszyty gja elski 

W chwili obócnej Komitet us Aer pierwszą | cher, 10. Wilhelm Keitelg 11. Walter Funk, 12.| KATOWICE. (PAP Polpręss). W” związku — | 
listę zbrodniarzy wojennych, dlegających | Hiasar Schacht, 13. Guslhy Krupp v. Bohlen u. | z umową *handlową polskoszwedzitą, pol- | 
komypetencjom Międzynarodowego Trybunału| Halbach, 14. Erich Raeder, 15. Carl Doenitz, ska przemysł elektrotechniczn ottz « 4 
wojennego. ` 2 16. Baldur v. Schirach, 17. Fritz Saukel, 18 P Y Y yma as 3 | 

Tekst Komunikatu do zbadania spraw i| Albert Speer, 19. Martin Bohrniann, 20. Franz| SZwecji szereg urządzeń i qzęści masryno- 
oskarżenia - giównych zbrodniarzy wojennych| v. Pappen, 21. Alfred Jodi, 22a Constantin v.| wych, którę w kraju dotychczas nie są wy: lj 


szezonego ną rzęcz Reformy Rolnej, to at re sód ABE: 4 As śię 33, Artur Seiss-Inquart, 24. Hans|<warzane, a są niezKędne dla produkcji wi: 

Š Ks et dò ania spraw 1 oskarżenia | Fritsche. - 4 ćhni i 
a pare w dysk: «fed głównych zbrodniarzy wojennych, utworzony Badanie spraw zbrodniarzy golyo nie Gan = Zcze 6 ję sk ch. kulik M A 
Urza d Ziemski w Ło hp sk pa Rona na PA ska uriowy z dnia 8 sierpnia 1945 r.! umieszczonych na powyższej e jest w toku. ozatym oprócz łożysk owe 1 


„| trzymąmy ze Szwecji woliram do  żaró- 


wek, oraz przeciągadia, do  przeciągania 
rzywódca komunistów chińskich =se, z=ze 
'elóktrotęchóicznemu podjęcie na „większą 


'przybył do kwatery Czang-Kai-Szeka "|. |skalę produkcji silników elektrycznych, 


LONDYN, €Połpress> Jak donosi agencia | dzieję, że wszystkić partie antyjaqgńskie, a A RaSh A w pał ` 
; rych urządzenia do MĄzeciąga- 

LE Czung KFN A jaa o rewia wszystkie organizacje patriotyczne wsrzhitach nia zostały zrabowane przez Niemców. 

chińskich geterał Mao-Tśe-Tung poprzybyciu u : ; z ; ; - 

na lotnisko gswiadczyý?: PriMS Czung- zjednocza się". ki De Gaulle w Kane dzi 

kingu na zaproszenie. zeneralisshggaą Czang- Generał Mao-Tsę-Tung wraż & towatzy-| WASZYNGTON, (Polpress). Gen. de Gzal | 

Kai-Szeka, aby rozpatrzyć zagadnk enio Jedno- |SZAca mu delegacją zanicszkał w rezydówcji | po opuszczeniu Stanów Zjednoczonych przybył 

ści. Narodowej i odbudowy kraju. Manty na- |ambAsadora Stanów Zjednoczonych. © „' - |do Ottawy. ? 
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Pòwrócić do „Liberum veto” nie uda | ciw podstawom tej "Rzeczypospolitej żeniem, że dó' sądownictwa naszegofmu- 


wiane przez nas w poprzednim artyku- 
"le postanowienie sądu grodzkiego w Ło- 
wiczu © wprowadzenie* hr. Rzewuskiego 
w posiadanie nieruchomości, składają: 
cych się ze wspomnianej już krochmiat- 
ni, młyna i tartaku wraz z przy!zgły: 
terenem i budynkami, tenże sąd grodzki 
w Łowiczu w osobie p. Oleszkiewicza, 
w obecności protokulanta- aplikanta sa- 
dowego T, Szezurka w dniu 17 sierpnia 
1945 r. postanowił: „skargę Woj. Urzę: 
„du Ziemskiego w-Łodzi o wznowienie 
postanowienia odrzucić. Postanowienie 
z dnia 1 września 1945 r. w przedmiocie 
„wstrzymania wykonania postanowienia 
sądu (grodzkiego w Łowiczu z dnia 28 
„czerwca 1945 r. w sprawie ni. ©o 60/45 
uchylić", 
Pisaliśmy w artykule pod tytułem 
„Sprawa hr. Rzewuskiego”, ść nie może 
być, jest nie do pomyślenia sytuacja, w 
której nasz Rząd Demokratyczny tikwi- 
duje obszarników i-wielkich kapitali- 
stów, wywłaszcza majątki* obszarnicze, |m 
parceluje ziemię miedzy chłopów, bie- 
rze pod zarząd państwowy przedsiębior- 
stwa wielko-kapi listyczne, a sędziowie 
wprowadzeję tychże obszarników w 
posiadanie ich dawnych majątlzóv . od- 
daja przedsiębi orstwa wieliggm kapitali- 
stem, podwa żają i łamią politykę 7zędu, 
politykę całego obozu demokratyczne» 
ga, 


się nikómu „nawet osobie uoranej ; w to-| wymierzone. Nie można tołeryw :ć ani| si się wedrzeć odj wichdr demokra- | 
ge sędziowską i osłaniającej się maska | chwili sytuacji, w której człowiekenbra- tyzacji. 4 ; 
niezależności. my w toge- sędziowską w sali sądowej) ' Jest en jeszcze jade ostrzegaw= 

Pisząc wówczas te słowa, sadzitiśmy, | uprawia robotę przeciw państwu. czym sygnałem, że czas, aby sądowniet= 
że będą one ostrzeżerłem. Żądamy niezwłocznego zawieszenia | wo w Polsce przebudowane zostało na 

` Ale pan sędzia grodzki Qleszkiewłez | w urzędowaniu p. Oleszkiewicza. zasadach ludowych, demokratycznych. 
trwa przy swoim „liberum veto“. On Żądamy natychmiastowego . wszczę- | że czas, aby w demokratycznej Polsce N 
jest przeciw Reformie Rolnej;on jest za| cia śledztwa przeciw: p. Oleszkiewiczo- | ferowali wyroki ludzie wyrośli z ludu, 
hr, Rzewuskim, on jest za obszarnika-| wi za pogwałcenie dopen o Reformie| związani z ludem, ludzie szczerze ptag- | 4 


Qn jest przeciw demokracji. .Q©n,| Rolnej z dnia 6 września 1944 r. oraz| nący bronić jego interesów. + | 
PIAN E śmie iść przeciw literze ustawy, degete z dnia 12 czerwca 1945 r. Tylko wtedy chłop polski pewny bẹ- 
bo ta ustawa — to Reforma Rona boj’ adamy wstrzymania wydania wy-| dzie, że ziemię, którą uzyskał z rak de- 
roku a wprowadzenie hr. Rzewuskiego| mokratycznego rządu nie odbierze „mu 
w posiadanie części dóbr Bratoszewice. nigdy nikt. 

Ale i ua tym ta sprawa nie może się Skandaliczny wyrok w rawie hr. 
skończyć. Rzewuskiego musi być ostatnim tego 
Wypadek ze spra; wą Kr. K. Rzewus-|rodzaju wyrokiem w naszym kraju. | 
prawdziwa, i a kiego i wyrokiem sądu grodzkiego w Tego żąda chłop polski, „togo żąda. 
Ale nie może stuf ef sy tnaćjni w. stó- Łowiczu nié jest, niestety, odosobniony. robotnik polski, tego żąda ca -polska . 
Pisaliśmy, dalej: „Tiberum veto“ fha-|rej p. sędzia O'cszkiewyicz w irreniuj Skandaliczny wyrok w sprawie hr. Rze-| opinia demokratyczna. | 
leży na szczęście do dawnej pzzesziości,! Rzeczy y pospolitej fer aje wy toki; prze-| wuskiego jest jednak ponowaym ostrze ,  . Edward zdański , A 
è - À _ 1 i a nej k 


= z i 
> = a 6 ? . JE 


ta' ustawa jest wymierzona przeciw obe 
szarnikom, bo ta ustawa daje ziemię 
chłopom, których pan Oleszkiewięz. jak 
« 


wszyscy reakcjoniści n nienawidzi, 
Rzecz to miesłychana, ale ‘adnák 


> Pierwszy sejm przemysłowy ziem odzyskanych 


Ponad tysiąc fachowców polskich opracowuje plany roz" 
burowy przemysłowej Ziem Zachodnich 


WROCŁ AW, (Połpress). We Wrocławiu roz. | Ziółko, oraz liczni działacze gospodarczy z ca-| czym szeroki dostęp do morza ożywi życie 
począł się trz ydniowy pierwszy ziazd przemy- | ego, kraju, W'zieżdzie uczestniczą przedstawi- gospodarcze i pomoże w podwyższeniu stopy 
słowy ziem odzyskańych, w którywh uczestniczą | ciele centraliych zarządów i ziedzoczeń bran- | życiowej. Musimy to wszystko osiągnąć jak 
członkowie Rzadu jedności Narodowej, oraz| żowych. najprędzej. Musimy dać zdecydowaną i po- 
około tysiąca delegatów -sfer. gospodarczych | ' Ziazd zagaił inż. Bolesiaw Rumiński, wi- 
całej Polskt Zjazd odbywa się w gmachu pel- tajac przybyłych w imieniu gospodarza ziazdu 
nomocnika, Komitetu Ekonómiczneg go Rady Mi- ministra. przemysłu — Minca, podkreślając w 
mstrów! (dawaej izby handlowej i i giełdy wro- | prźemówieniu, że zjazd ma za zadanie podsu- 
cławskiej) w: sali pięknie udekorowanej barwa-| mowamie osiągmęć na nowoodzyskanych tere- 

„mi narodowydni . Polski i miast odzyskanych; nach, oraz opragowanie planu działania na 


-S 


który powątpiewa o-naszych zdolnościach or- 
zanłzacyłkysh i możbwościach zaludnienia zient 
odzyskanych, Musimy poczynić, wszetkie wysi!- 
ki, by terytoria te jak najszybciej zagospoda- 


rować, ladzie; iakich będziemy tu wysy lać, 


| Słupska, Wrocławią' Głogowa, Starogardu, złość. Odzyskanie ziem zachodnich. ho- |niuszą być nailepsi, naiwartośtiosysi i majucz- 
Gdańska, Świdnicy, Opola, Oleśnicy, Elblaga, w naturalne surowce, węgiel, rudy, boii cjwsi. Przemysł pierwszy począł organizować 
Lignicy, Brzega, i Szczecina: Wchodzących | gatych we wspaniaje fdbryki, stwarza realne |się na nowych terenach, przemyśl pierwszy 


ministrów powitała *kompania honorowa, Zł0- 
żona z żofnierzy Wojska olskiego i Czerwonej 
Armii, którzy są żywym symbolem braterstwa 
rap sojuszu polsko-radzieckiego, 
OE POZA Minister Spraw. Zagra- 
*nicżny ch —Rzymowski, Minister Przemysłu — 
„r Minc, Minister Administracji Publicznej 
Kiernik, Minister Informacji i Propagandy — 
Matuszewski, Minister Skarbu — Dabrowski, 
oraz liczni podsekretarze stanu z inż, Rumiń- 
skim na czele. W pierwszym rzędzie :zasiędi 


członkowie Rządu Jedności Narodowej, Radca 
JK Katyn a aor 
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możliwóści przekształcenia Połski z krdiu rol- musi teraz wypracować plan dalszy działowi: 
niczego w kraj przemys! owo-rofniczy+ przysii nadać temu działaniu odpowiedni rózynach. 


Cały n ród niemiecki 


musi odpokutować za rozpętanie wojny 


LONDYN, (Polpress). Jak donosi agencia, stwa. Generał E D. Veley, przedstawiciel ge- 
Reutera, na konferencji zArządu wojskowego |nerała Eisenhowera, na zapytanie, czy obniże- 
amerykańskiej strefy okupacyjnej. wygłosił nie stopy życiowej zgodne jest z wymogami 
przemówienie pułkownik Jefferson, . dyrektor | demokracii odpowiedział: „Pierwszym naszym 
| amerykańskiej Komisji dla Spraw  Odszkodo- |cetem jest zniszczenie potenciała wojennego 
wań. Płk. Jefierson oświadczył, że Niemcy be- | Niemiec. Nie można tego' dokonąć bez ukarania 
dą plfaciły odszkodowania Stanom Zjednoczo- w pewrym stopniu całego narodu niemieckie- 
nym do 15 lutego 1948 r. go, bez obniżenia stopy życiowej Niemców. 
hrs Pik, Jeiierson- fnówil. sprawę „wywiezie- Jest to cena, która naród niemiecki musi za- 
aa pęsieckch Zostanie owa e se za ratlane asresywnei, viny. Cho- 

s) ciąż musimy ` obecnie obniżyć stopę - życiową 


strety okupacyjnej i dokąd one skierowa- 
ne. Niż została jeszcze ustalona podstawa po- Niemców, pozostawiamy narodowi niemieckie“ 


działu odszkodowań pomiędzy mniejsze pań- mu nadzieje na przyszłość”. 


i mL EA; 


R 


E tetu. iy ue aric Anż, 

Przedstawicieli władz aloiniatraczjtych na 

k ziemiach odzyskanych reprezentują m, in. woj. 
| Pldskowski i Borkiewicz, ia wę»: nauki 
J = tektor demni w Krakowie 

Goetel i rektor Akademii Bdndlowej .— Górski 

ł _ Zarząd miasta Wrocławia jest reprezentowany 

_ ` przez prezydenta inż. Wachniewskiegó1 wice- 

 pręz. Dobruta. Górnego i inż, Kałigowskiego, 
Poza tym są obechi prezes Sądu Apelacyinezo 
we Wrocławim dr. Gaiewski, zastępca Pełno-. 
'mocnika Ministerstwa: Oświaty na Dolny Ślask 


f prof. dr. Loria, dyr. Tymczasowego Zarządu 

| Mienia Państwowego na m. Wroclaw inż. A chig ek ci p ai Ę ra g 

|  «omunikat Prasowy Naczęlnego| = nje Mg cy pi zą 

| Dowództwa Wojska Polskiego nad planami odbudowy wsi polskiej 

od KE Ę i cza WARSZAWA, (Polpress). W drugim dniu, ków transportowych. © *„Roli archite 

r A. aż fa obrad zjazdu delegatów architektów SĄR.P.| wsi” mówił inż, archi Stanisław ARLE 


| go Dowódcy WP. gen. dyw. inż, pays 
|. Spychalski przyjął Minisjra Oświaty, ob 
! Wycecha, który przedstawił gen. Spychal- 
` skiemu delegacje b. komendy „Batakonów 
Ohiopokich (B. Ch.) t kierownictwa Walki 
 ©ywilnej (K.W.C.) w osobach ob.: ppłk, Nie- 
|» cld Józefa, a do spraw Batalio- 
b nówCbłopskich, ob, płk. Kamińskiego Fran- 
l ciszka, b. “komendanta B. Ch. ob, mir. Bana- 
„cha Kazimierza byłego szeła sztabu B. Ch, 
% oraz b. kierownika Walki Cywilnej kpt. 
j 


specjaing uwage poświęcono sprawom zatudo- 
wy i rozpianowania wsi, Referat pt, „Odbudo- 
wa. i przebudowa wsi“ wygłosił proi. inż, arch, 
Franciszek Piaścik. Mówca stwierdził, że 7,5% 
gospodarstw wiejskich=uiegło zniszczenit. „Wyra 
ża się to potężną cyfrą 250 tysięcy zagród 
Poniewa odbiidowa tych wsżystkich zagród 
jest w dzisiejszych warunkach prawią niemoż- 
iwa, zaniechać trzeba odbudówł przede vszystł 
kim gospodarstw położón. na nieużytkach oraz 
gospodarstw karłowatych. Ludność zaś jych go- 
spodarstw należy przenieść na zachód, gdzie 
znajdą lepsze warunki bytowania, Referent wy- 
suwa wniosek o komieczności zwiększenia kre- 
dytów na odbudowę wsi i „widu: środ- 


Podkreślił konieczność prawidłowego ' plańowa- 
nia wsi, uwzględniając i piękno polskiego kra- 
jobrazu, który Niemcy podczas swojej oktipa- 
cyjnej gospodarki usiłowali pozbawić właści- 
a cech i nadać mu piętna niemieckie. Te- 
at „Architektura wsi oświefłł inż, arch. 
ir podkreślając, że każdy chłop jest urodzo- 
nym budowniczym, że budownictwo na wsi 
opiera się na odwiecznym doświadczeniu wielu 
pokoleń, Mowcy podkreślali moment, .że archi- 
tekt powinien iść na wieś nie jako monter, 
lecz jako jegd doradca, <Z. kolei omawiano 
sprawy szkolnictwa zawotłłowego dla kształ- 
„cenia architektów, x 9 > 


Parlament Republiki Peru 


żąda zerwania stosunków z Hiszpanią - 
WASZYNGTON „(Tass). Na posiedzeniu tnie zerwanie stosunków dyplomatycznych 
Izby Deputowanych Periw dniu 6 sierpnia |z Hiszpanią, dopóki Hiszpania nie wejdzie 

powźżięto następufądą rezolucję: na drogę prawdziwej demokracji; 
1. Przesłać  sezdeczńe pozdrowienie 3, Podać do wiadomości Pazltmentiom Na- 
szlachetnemu 1  bohaterskiemu narodowi sódów żj ięóczócy ch tr PND wej mE: 


ti 
a 4 


„Korbańskiego Tadeusza, 

Delegacja omówia z naczelne. 
| go dowódcy, WP, zagadnienia, związane z 
nb, (fkwidacją Batalionów Chłopskich i udzia- 
|” łem przedstawicieli p. Ch. i K.W.C. w zjęź- 
I dzie uczestników walki zbrojnej z Niem- 
tami., 


| - Odbudowa” Dniepropetrowska 
` + MOSKWA, (Pólpress). Odbidowa *zakła- 
dów metalurgicznych i kopałń rudy Sea f 
Dniepropetrowska postępuje naprzód w temz 
| pie przyśpieszonym. Dstychcząs odbudowaną 
1 16 «wielkich pieców, w tym 13 pieców marte- 
nowskich, oraz*37 kopalń rudy żelaznej i 10: 
rudy manxanowej. Z każdym dniem Mmetalur-= 
gowie i górnicy okręgu aie gó produkcię 
rudy i żelaza. 
|. vDo kofńća roku bieżącego ma "być odbi- 
a dowanych kilkanaście wielkich. pieców, fak 


b 

|” 

4 
+ 


kiszpańskiemu, który walczył i wal pi za 
demokrację. i sprawiedliwość” spole į | 5 sierpnia. . 
którego tradycje stanowią część „rk | 4. Wysłać do przedsławicieli Kortezów 
tradycji, R$publiki Hiszpańskiej depeszę z wyraże- 
_* również ieszcze 13 pieców jmartenowskich i 17] 2. omunikować Wiadry Wykonawczej niem naszej solidarności w godzinią walki 
A SzybÓW, zdopatrzonych w tory kolejowe. Peru, fż:Tzba Deputowanych widziałeby chę. | o wolność i podesty tia 

Boy kwarc dra Gw Yad Oy 


| Zjazd Uczestników Walki Zbrojnej z Niemcami 


8 „dzo U się w Warszawie w dniach tgo I 2-90 wrzesnia 
, przy udziale wszystkich organizacyj podziemnych. 


Direm Komitet Organizacyjny I-goqdo AK! 10.000 szereówychi ołcerów: PN 15.000. | grożonym dowodów osobistych, kolportaż pol- 
Lg Ziazdu ‘Uczestników Walki Zbfoinej z Niem-| | Zgłoszenia podpisali.z ramienia „Poznań- |skiei prasy niepodległościowej, rozpowszech- 
“cahi wysłał depeszę” do odbywającego się w|skiego Baonu Ludowego‘ kpt. Cieślak, z ra-|nianie wiadomości radiowych. 


z 
| 


tej chwili Zjazdu Uczestników Walki Zbrojnej 


parta faktami odpowiedź ministrowi Bevinów:, | 


m. niemieckim najeźdźcą Rzeczypospolitej Cze- 

- chosłowackiei w Pradze. ` 
{ „Całym sercem z Wami, życzymy pomyśl- 
nych wyników obrad ku chwale i rozwojowi 
AK bratniej Republiki Czechosłowackiej. Serdecz- 
b mie zaprapzamzy Was, ma nasz Złażd Związku 
A p Uczestników Waiki Zbrolnej z Niemcami, któ- 
"ry odbedzie się w dniach: 1 i 2, 9. 1945, w 
a "Warszawie". 


«a 


ma N 
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Akeda dø Ziazdu’ zsfośiły Kometróy Główne 

| Związku Odbudowy Rzeczpospolitei (ZOR) i 
ciganizacii „Polska: Niepddległa" (PN). Jako 

K zbrojne formacje prówadziły one samodzielną 
«walke podzieumą z najeźdźcą w okresie od 
zżdzierniiA 1930 r. do kwietaia 1943 r. 


tym terimivię Zaś w, rail: ách AK ZOR przekazał 


Pa | 


mienia ZOR ppłk. dypl. Bączkiewicz Leon. z 
ramienia PN — ob. Twardy Włady sław, 
a wz + 7 

"Zgłosił akces do Żiazdu na ręce Dzgólno- 
Odda Komitetu „Poznański Batalion Tudo- 
wy“ działający na terenie województwa po- 
znańskiego. Na czele baomustał przez cały czas 
iego istnienia kpt. iCeślak , „Olszyna“. Bao li- 
czył około 1000 ludzi, Zorganizowany w lutym 
1943 r. przeprowadził cały szereg udanych 
akcji jak zabicie komichdanta żandarmerii w 
Szlesinie. zabicie oberientnanta w Wóagzrowcu, 
napad na lokal niemiecki w Trzemecznie, u- 
wieńczony zabiciem Niemców, akcia na Niem- 
ców w. Złodkowie, w: Ościsłowie 
przeprowadzał boikot dostaw i koityngćntów 
okupantowi, coltroną Polaków 
przeprowadzanie ich do GG, wyrabianie za- 


z 


ścizznych 7 uczestnicy wałk: 


W przeddzień wjctoczenia Armii Czerwo- 
nei uderzył na Nierńców pod Poznaniem, zdo- 
bf broń i wraz z Armią Czerwoną prowadził 
walki: pod Poznaniem. 

s4 

Załośiii również akea do Ogółnopolskiego 
Ziazdu Uczestników Walki Zbrojnej, z Niem- 
cåmi — Związek Partyzantów "Żydów w Pol- 
sée. Zwiazek ten założony został w listpadzie 
1944 r. w Lublinie. Związek liczy około 900 
członków. 


= 


Ké y ` 
Ze wszystkich stron kraju napływają licz- 


ne zgłoszenia uczestników walk; pragnących 


i Strzelnie. | wziąć udział w Zióżdźie. Między wielu inńymi 


zgłosili się ranmi. przebywający w szpitalu 


ppi Kubicki Hieronim „Syp“ 
traz mjr. Wroński Edward „Zenia“. 


ń a 
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Skrucha premiera” japońskiego 
'Ratunek przed głodem 
w pracy na roli 


LONDYN, (Połpress).: "Agencja Reutera do- 
nośi z Tokio, że na konferencji prasowei, pie-. 


mier japoński książę Naruhiko - Higaszikuni 
oświadczył, iż naród iapoliski 
swój honor narodowy i uchróbić interesy od- 
rodowe jedynie, jeśli ściśle zastosuje * się. do 
rdzkazu cesarskiego I wykona wszystkie wa- 
runki zawieszenia broni, podyktowane przez 
mocarstwa Zjednoczóme, 

Japónia poniosła klęskę w rezultacie ogrom 
mych zniszczeń i wskutek zmniejszenia się po- 


tenciału woiennego.-Zastosowanię bomby ato- ` 


mowej i przystąpienie do wojny Związku Ra- 
dzieckiego zadecydowało o klęsce. Ludność 
japońska musiąła znosić niezmiernie uciążliwe 
ograniczenia i restrykcje, które Panona każ- 
dą inicjatywę. 

Zdaniem , premiera — cały naród japoński 
winien zastanowić się iad swą przeszłością i, 
wyrazić skruchę za swebłędy. Nawołując Iud- 
ność by skierowała się dó pracy na rolis ipnr 
mier ostrzegł przed zbytnim optymizmem w 
sprawie powiększenia w bliskiej . przyszłości 
racii żywnościowych. i 


W kilku wierszach 


Poza Holandię, która w ubiegłym tygo: 
dniu skierowała do Londynu, Waszyngtonu 
i Moskwy noty w sprawie odszkodowań, z ` 
żądaniem reparacji wystąpił rząd notwes: 
ki i duński, Ministrowie Spraw, zagranicz: 
nych Norwegii i Danii, prowadżą w Londy- 
nie rozmowy w sprawie odszkodowań. 

w 
EJ 


odbyła się konferencja dla spraw transpor- 


‘| czasową organizację dla spraw transportu, 
która będzie miała za zadanie opracowsż 
wszystkie zagadnienia dotyczące transpor 
tu w Europie. 


, 


£ 


-Z Meksyku donoszą, że rząd meksykan- 
ski postanowił uznać republikański rząd 
Hiszpanii zspremierem ‘Giral na czele, Mi. 
nister Spraw Zagranicznych Meksyku Ma- 
nuel Tello przesłał'na ręce Ministra Spraw 
Zagranicznych republikańskiej Hiszpanii 
otę, w której stwierdza się, że rząd mék: 
sykański wierny tradycjom przyjażni z na- 
rodem hiszpańskim postanowił , ufrzymać 
w dalszym ciągu stosunki z Fiszpartią. Mi- 
nister Spraw Zagranicznych rządu repu- 
Blikańskiega wyraził rządowi Meksyku po- 
dziękowanie za pomoc, okazaną w najcięź- 
szych m ROZ, chwilach. 


++ 
* 


RW s 
Zgodnie z ogłoszonym rozkazem _ Már- 
szałke Żukpwa, wszyscy , byli oficerowie 
armii niemieckiej od pułkownika wzwyż | 
byli członkowie SS i gestapo win- 
mi się zarejestrować. Uchylenie się od re- 

jestracji pociągnie za Sobą surowe kary. 
ji ię > 


| wszysc 


sk ba 
"Radio Melbourn donosi, iż rząd austra- 
lijski rozpoczyna Układy ze Związkiem Ra- 
dzieckim w sprawie importu do Australit 
rosyjskiego drzewa budulcowego. 
saN z ; 
Naczelny dowódca „sojuszpiczych sił 
zbfojnych na Pacyfiku, genera®Mac Arthur, 


„otrzymał wysokie amerykańskie odznacze- 
, LJ 


nie. 
= z 


Rząd radziecki zaw z rządom węgier:. 
skim układ o współpracy gospodarczej I 
vomante towarowej. Ukiad opiewa na 0 
mę 30 milionów dolarów. f 4 


> 


« 


tu. Konferencja postenowiła utwórzyć tym: 


o 


może ocalić 


dak donosi agencja Reutera, w TOP | 


Sr. 72 HE | : 
Przegląd prasy 
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„Polskie Stronnictwo Ludowe” 
| „Głos Ludu“ podaje wiadomość e po- 
wstaniu fioyego stronnictwa p. n. „Pol- 
skie Stronnictwo Ludowe”, zwraca uwa- 
ge, że organizatorzy: tej ńowćj partii nie 
bgtosili jeszcze deklaracji programowej, 
ale z samego fakłu ich wystapienia i 
chęci spowodowania rozłamu. w dotych- 
czas jednolityna ruchu ludowym, wyni- 
kają już określone wnioski polityczne. 
Świadczy o/tym zresztą niedwiznącz- 
nie fakt chHarakteryst yczny: 
w nielegalnych ulotkach faszysto- 
wskich reakcja nie kryje bynajmniej 
l swych nadziei na rozłam demokraty- 
| czznsgo frontu narodowego. : Wzywa- 
jąc naród „polski do powrotu do rzą- 
dów sanayi iaych faszyści NSZ-owcy, 
przypominałac p. Mikołajczykówi je- 
go rolą „podczas „ wszystkich walk 
© AX i powstania warszawskiego” pod- 
* kreślafą miarę jego odpowiedzialnoś- 
' ci jaką przyjął na siebie, udając się 
na rozmowy do Moskwy i wchodząc 


z 


: gdo.. tymczasowego Rządu Jedności 
Narodowej”. 
faszystowska ulotka oświadcza: 


„Pajemy więc premierowi Mikolaj- 
czrkowi pelły kredyt zanłania”. Fa- 
'szyści pewni są, że to ząwianie „sła- 
nie sie dła premiara Mikołajczyka naj. 
bardziej ważkim atutem politycznym”. 

Oto — jakie nAadzieje wiąze rkak- 
cja 'z roxbiciem ruchu ludowego i 
oto dlaczego demokracja polska z 
największę uwagą wyczeknje, jakie 
będzie stanowisko grupy rozłamowej 
wobec platformy. ideowo-politycznej, 
owracowanej przez Naczelny Komi- 
to RAZER Stronnictwa Ludowe- 


-„Okucowany” Paryż 
| „Robotnik“ zamieszcza, koresponden- 
cię z Paryża, w której autor, tow. Grze- 
gorz Jaszuński w ten sposób opisuje sy- 
wację i wygład stolicy Francji. 

Ulice Paryża są dosłownie „cku- 
; powane" przez żołnierzy amerykań- 


sich, Na pierwszy rzut oka więcej 
widaż w Paryżu Amerykanów niż 
Francuzów. Ruta afnerykańskie z du- 


ža białą gwiazdą pięcioramiennę w 
kote uzupełniają ten obraz, panując 
na jezdzi, gdy żołnierze U.S.A! zajmu- 
ją chodniki. Ściany domów, a zwła- 
szcza gmachów rządowych, obwie- 
sronych z wszystkich stron i na róż- 
nej wysokości sztandarzmi narodów 
sprzymierzonych, są odpowiednim 
tiem dla tego „zagranicznego” obrazu. 

Ostatni raz byłem w Paryżu la- 
tern 1937 roku podczas wysiawy świa“ 
towzj. I wówczas Paryż robił wraże- 
mie miasta miedzynarodowego, teraz 
zań wrażenie to potęguje się aż do 
wywełsnia obrazu miasta „zagranicz- 
nepa”, Zachowanie sie żołnierzy ame- 
rykoństich przyczynia się do spotę- 
gowania ęharakteru spkupiezjaego” 
stolicy Francji, 


p J) KRYMOW 
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N GŁOS ROBOTNICZY 


Przed oai rokiem szkolnym - 


Dla każdego dziecka musi. się znależć miejsce w szkole. — O dostęp do 


x f 


Str. 3 


x (Rozmowa z Wiceministrem Oświaty, ob. Wł. 


W z związku z rozpoczynającym się wkrót- 
ce nowym rokiem szkolnym, korzystając z 
obgerości w Łodzi Wiceministra Oświaty toy. 
Władysława Bieńkowskiego, zwróciliśmy Się 
do niego z szeregiem pytań o naibardziei pa- 
łących sprawach dotyczących szkolnictwa. 

— Jak się zapowiada nowy rok szkolny? 

— Potstawówym zadaniem, jakie stol 
przed Ministerstwem Oświzty — mówi wice- 
min. Bieńkowski — Jest objęcie przez szkotę 
całej młodzieży w wieku szkolnym, Sprawa ta 
jest bardzo trudna. Ostatni spis młodzieży w 
wieku szkólnym, dokonany; z inicjatywy "Mi- 
nisterstwa, uiawmil, że w biegłym roku szkol- 
fym ziaczny odsetek młodzieży nie został 
objęty przez szzołę, dotyczy to zwłaszcza te- 
renów zniszczonych przez działania wojenne. 

Ministerstwo Oświaty przeprowadziło usta 
wę o oddaniu izb szkolnych na tele nauczania 
i rzuca w teren możiiwie największą ilość nát- 

czycieli. Tam, gdzie lokale szkolne : zostały 
zmiszczone, zastąpić je. będą musialy lokale wy- 
taiete, do czasu, zanim państwo przystąpi do 
szerokiego planu "RE sieci szkolnej. 

— W lakim stanie znajduje się sprawa g 
formy ustrojn szkolnego? 

— Zagadnienie reformy szkolnei wymaga 
przygotowań. Prace Ministerstwa zmierzają 
do stwórzenia tych podstaw, na których oprze 
się już zreformowana szkoła polska, zorgani- 
zowana na zasadach zgodnych z potrzebami 
€emokfatycznego państwa. Stan obecny jest 
stanem przejściowym, w który nie obowią- 
zuje już stara ustawa „iędrzejewiczowska” i 
Miesiony został podział na stopnie organiza- 
tyine szkól powszechhych. Ministerstwo Oświa 
ty dokłada starań, aby zniknęły lednoktasów= 
ki, to znaczy szkoły, w których jeden nanczy- 
ciel realizuje cały program szkoły powszech- 
nej. Pierwszym krokiem do zniesienia tego jsta- 
nu jest dodanie w kążdej szkole iednej siły 
atauczycielskiej, Proiekt nowej ustawy jest już 
w opracdwaniu i rychło powinien -stać się tè 
matem szerokiej dyskuigi społecznej, zanin 
zostanme przedlażony Radzie Ministrów. Pod- 
stawowym zadaniem, które Stoi przed Mini- 
sterstwem, iest likwidacją skutków wojny w 


równania zaległości pięć i pó! letniej, przerwy 
w nauczaniu skłoniła Ministerstwo do póiścia 
na drogę, tzw. skróconych ciągów, to znaczy 
stworzenia szkół i kursów o ustroju seręęstrał- 
nyum, któreby zrealizowały program dw. Elas 
w ciagu Jednego roku. 


Programy | podręczniki - 


`— Czy szkoły otrzymają programy i pod- 
ręczniki jeszcze tej jesieni? . 

p Już od szer miesięcy trwaią po- 
shesznó prace nad przygotowaniem pfogra- 
mów i podręczni ków. Programy w zakresie 
szkolnictwa powszechnego w zasadzie są już 
gotowe i oddane do druku. Przygotowano rów- 
nież już kilka podręczników. wiełe innych jest 
na ukończenia. Tutai jednak Ministerstwa ná- 
potkało na poważną przeszkodę w postaci bra- 
ku papieru. Produkcja krajowa obecnie nie mó- 
że pokryć zapotrzebowania, a trudności trans- 
portowe, trudności w dosłarczaniu śurówca do 
fabryk uniemożliwiają wykorzystanie zdolności 
produkcyłnej naszego przemysłu papiernioeero. 


[W porozumienig z Komitetem Ekonomicznym 


przy Radzie Ministrów poczyntonó kroki dlą 
użycia całego rozporządzaliego papieru na ce- 
łe szkolne, zarówno na podręczniki jak i ze- 
szyty. Szczególnie liczymy na zapasy papieru 
znajdujące się na Dolnym Śląsku. Wa chwili 6- 
becnej ukazanie się podręczników zależy tyj- 
ko od Sytuacii na rynku papierniczym: Muszę 
dodać, że potgzeby nasze w tei dziedzinie 
olbrzymie, wystarczy podać dla ilustracji, że 
samego tylko ełementarza Polska potrzebuje 
prawie milion egzemplarzy. s 

— Czy w szkołach tżywane będą stare 
podzęczniki? ; e 

'— Zapewne; dą czasu ukazania się zy 
podręczników, mogą one oddawać pewne usłu- 
gi. sa one jednak tak nieprzystosowane do no- 
wych potrzeb i fest ich.tak znikoma ilość na 
rynku, a ceny, jakich żądają za nie, są tak wy- 
górowane, wręcz paskarskie, że należałoby 
przestrzec Tudzi, którzy. nieraz ostatni i 
wydają na stare podręczniki. .. : 

— Czy w bieżącym roku ACME są 
przewidziane jakieś zmiany organizacyjne w 


dziedzinie oświaty. Konieczność szy bkiego wy- szkolnictwie powszechnym i średnim? 
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Delegada kolejarzy w Warszawie 


przeprowadzi rozmowę z 


abanowskim 


Ministrem 


W ciągu dnia wczorajszego trwały | ministra Komunikacji — pułk. w Raba- 


rozmowy pomiędzy  przedstawściełami. 
Związku Zawodowego kolejarzy oraz; 
przedstawicielami Dyrekcji Łódzkiej, i 

Ministerstwa Komunikacji. Dla konty- 
nuowania rozmów w dniu dzisiejszym 
delegacja kolejarzy łódzkich udała się do 
Warszawy, gdzie zostanie „przyjęła przęz 


51) ` 


„Derbent! 


, Przekład Zofii Petersowej 


— Przestań tyle some 
Wiodeka. - 

= No? 

— Ja też coś nie coś o tym Stacha- 
nowie czytałem i chciałbym z Aleksie- 
jem Iwanowiczem pomówie o pewnej 
sprawie! j 

— Cóż w tym wielkiego? Weź i po- 
mów! 

— A czy on się nie gniewa na „mnie, 
że występowałem przeciwko tym: dwu- 
dziestu pięciu tysiącom ponad normę? 
Jak myślisz? i 

— Głupstwo. On nie jest taki dum- 
ny. 

— Słuchaj, Włodku, — szturman 
widocznie denerwował się, ale wszyste 
kimi siłami starał się udawać obojetne- 
go — wy tam coś nie coś robicie, — sta- 
racie się doprowadzić dzieło do keńca 
i nawet macie już rezultaty, ale ną na- 
wigacji nie znacie się, a w samym do- 
wodzeniu statkiem także są ukryte mo- 
żliwości. Ściślej mówiąc, przyszła mi do 
głowy pewna myśl.. Chodzi o to, — 
ciągnął, — że po drodze do Astrachań- 
„skiej redy mijamy wyspę Żyłoj i prze- 


"BIOFamy zslewej Romy. Robimy przy| kapitana 


„wadzi z drugiej, strony wyspy. Jednak 

m są mielizny_i przy zanurzeniu dwu- 

iestostopowym w żadeń sposób prze- 
płynąć nie można. Ale wracamy prze- 
cież bez ładunku i zànurzenie*wynosi 
tylko sześć stóp, a pogoda bywa bezwie- 
trzna i w składach nie ma balastu... ?o- 
mimo to płyniemy zewnęfrzną stroną 


i robimy półkole, tracąc przy - tym -že 


czterdzieści minut; co najmniej czter- 
dzieści. à 

— A jaką jest głębokość w cieśni- 
nie? 

— Minimalnie siedem stóp. Gdy się 
płynie bez balastu i ładanku, przedo- 
stać się można zupełnie łatwo, 'a oszczę- 
dność na czasie wyniosłaby aż czterdzie- 
ści minut. O, tu macie ukrytą możli- 
wość! — zakończył szturman triumfu- 
jąco. - 

— Dlaczego więc nikt śsdy: nie 
płynie? — zdziwił się Włodek. —Prze- 
cież to takie proste. 

— Tego nie wiem. Pewno Mdzie się 
boją... Chcę porozmawiać z Basowem, a 
jeśli on się zgodzi, potrafimy przekonać 


nowskiego. 

Te postulaty kolejarzy, które są uza- 
Psadajone, słuszne i możliwe do urzeczy- 
wistnićśnia spetykają się z przychylnym 
stanowiskiem Ministerstwa, które, choć 
može z niepotrzebnym opóźnieniem, za-' 
jęło się obecnie POPPE. sytuacją kole- 
jarzy. 


Alawdin poczęstował Włodka papie-| 
rosem i pobiegł przyjrzeć się mapie. 
Włodkowi spodobał. się projekt, jakkol- 

%iek starał się udawać obojętnego. Bar- 
dziej zrozumiałe byłoby, gdyby taki 
projekt wyszedł od Basowa, od pomoc+ 


Słuchaj,| tym duży objatia. bo. prosta (wax pro-| nika wychowawcy politycznego żlbo od 


któregoś z maszynistów. Włodek nie- 
zbyt lubił Alawdina i wszystko, co o 
nim Wiedział, wydawało mu się wrogie 
w stosunku do Kollektywn, który pow- 
stał dzięki zawodom. Alawdin trzy:nał 
się na uboczu i był w jakiś, specjalny 
sposób trywialnie wyuzdany. Ale osz- 
czodność prawie godziny dzięki tak pro- 
stej zmienie trasy! Włodek niecierpliwił 
się, żeby opowiedzieć to komsomolcom. 

Wieczorem załoga słuchała w „czór< 
wonym kąciku radia. Przyszedł Kotel- 
nikow, był Procenko i Gusejn. Wyshi- 
chali Włodka bez wybitnego óżywienia 
i najserdeczniej podzieńli jego instynk- 
towna niechęć do drugiego pomocnika. 

— Kiedy zaczynaliśmy, trzymał rę- 
ce w kieszeniach — rzekł Gusein ze 
wzburzeniemm —a teraz, kiedy wszystko | — 
dobrze idzie bez niego, włazi w- paradę | 74 
i udaje, że zakasuje rekawy,, Jemu za- 
leży tylko ha sobie, a dla,nas to sprawa 
honoru. Niech idzie do diabła! 

„ — Ale projekt jest rzeczowy, — 

a| zauważył sennie Kotelnikow. 

— Chociażby nawet!... Bez niego też 


i wpadlibyśmy na ten połnysł... 


szkół średnich dla młodzieży robotniczej i chłopskiej _ 


Bieńkowkkim) / 

— Oprócz zmian wymienionych w$żej, to 
znaczy zniesienia jędrzejewiczewskiego podzia 
łu na trzy stopnie organizacyjnę oraz wpro-? 
wadzenia szkół i kursów o ciągach skróconych, 
podkreślić trzeba programowe źrównanie 'siód- 
mej klasy szkoły powszechnej z pierwszą gim=, 
nazialną, Uczeń, kończący sióduią klasę szko» 
ły powszechnej przejdzie do drugiej klasy gini- 
nazjum. Gipinazia znacznie rozszerzą przytem 
swój zasięg, ponieważ już dziś zauważa się 0- 
gromny naplyw młodzieży ze szkół powszech- - 
nych. Charaktery styczny jest znaczy napływ 
do szkół średnich młodzieży wieiskiei , 


Szkolnictwo wyższe 


— Jak wygląda sprawa sieci szkół wyż- 
szych? 3 

— Ministerstwo podjęło rozbudowę szkół 
wyższych na skalę w dziejach Polski nieznaną. 
Wystarczy podać, że w samej Łodzi organizu- 
je się politechnika, uniwersytet wraz z 3-ma 
wydziałami fekarskimi (projektowanymi pier- 
woinie jakó odrębna akademia medyczna), po- 
nadto Łódź otrzyma dwie szkoły wyższe nie= 
akademickie, tzw. inżynierskie: techniczną i 
rolniczą. Szkofy te będą wydawały dyplomy 
inżyniera. Organizuje się również w Łodzi fi- 
lia Szkoły Głównej Handiowej. | 

— Tworzona sieć szkolnictwa wyższego 
zdoła objąć całą młodzież, która arnie się do 
nauki. Poważnym środkiem udostępnienia mlo- 
dzieży robotniczej i chłopskiei szkół wyższych 
jest wprowadzenie wstępnego roku studiów, 
Otworzy to dostęp do szkolnictwa wyższego 
tym wszystkim, którzy nie mieli warunków ną 
to, aby ukończyć szkołę średnią. Napływ kane 
dydat do komisyj weryfikacyjno- kwalifika” 
cyjnych przy kurałoriach jest duży, podkreślić 
jednak trzeba, że zgłoszeń spośród młodzieży 
robotniczej i chłopskiej powinno być więcej. 
Zarówno prasa, jak i organizacie społeczne” 
winny rozwinąć szeroką akcię uświadamialacą, 


Sytuacja materialną nauczyc eli 


—. Jak przedstawia się sytuacja material- 
na nauczycielstwa? 

— Ciągle żle. Na naibliższym posiedzeniu: 
Rady Ministrów znajdzie się proiekt nowej 
ustawy © uposażeniach pracował fków państwo- 
wych, w którym przedewszystkim będzie cho- 
dziło o zmianę sytuacji materialnej nauczyciel 
stwa. Państwo 1 całe społeczeństwo miui= 
szą dókonać wysiłku, ażeby zapewnić byt nag- 
czycielowi. 

W każdym razie nowy Tok szkolny rozpo- 
czyna się pod hasłem: dla każdego dziecka 
musi się znaleźć miejsce w szkole, miodzież) 
chłopska i robotnicza mysi uzyskać dostep do 
szkół średnich i wyższych, a mavczycie'stwa 
musi otrzymać waruaki, umożliwiciące mu ode 
danie wszystkich sił nauczaniu. ` i 

Szkoła musi się stać cent'ainyin zagadnie- 
niem” odbudowującej się Polski. ` pól. . 

— Gra na patefonie i to jest całe je- 
go zajęcie, — uśmiechnął sie Pro. =nko 
— a u nas trzeba pracowąć. Niech go. 


diabli! ) 
Wszedł Basow i przysiadł się do 
kolegów. , Opanowawszy bezsenność - 


przespał kilka godzin i chociaż nie był 
teraz specjalnie wesoły alą jakoś Spo- y 
kojnie zrównoważony; przysłuchiwał się 
odległej muzyce płynącej z fadiostani i 

ZPOW starając się uchwycić mo- 


= "Ach, Włodek, mój ty świetny ra- 
diotelegrafisto! Nie mamy harmonii, a 
dobrze byłoby zagrać! 

w odpowiedzi na żart Włodek uśmie-, 
Śchnął się, ale w tejże chwili tdjemni- 
czym szeptem zaczął opowiadać o pró- 
jekcie Alawdina, Komsomolcy: s>0g1ą> 
dali na mechanika, który z zadowoie- 
niem pociągając papierosa spokojnie w 
bez wzburzenia słuchał. . 

— Więc Alawdin prononuje, żeby 
przepłynąć cieśnina? — spytał wreszcie. 

aw się tą ryzykowne. Tam ńie 
oŚSmiu stóp. s 

— Przecież mówie, że to bzdura z 
ulgą podchwycił Włodek, Przyj jemni ie 
mu” było, że teraz wszystko się wyjaźni- 
ło i że projekt Alawdina, którego uwa- 
żał za wroga „kollektywu *  kretowego, 
okazał He pomysłem nieudzhym. Ę 
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Str 4 - | BD ŻYCIA. . GŁOS ROBOTNICZY 


| „Drugi ośrodek. przemysłu włókienniczego 
4 ETZ WY WR ROCZEK GE O PRACE KSK A O A Cz 


p Minato. 2 ostato: pre zez a dosze ierarh wobbuńie: į zniszczone. — - Maszyny 
% -4 surowce"* wywieziono: lub spalono, większą GZĘŚĆ mieszkańców. wymordowano ` 


Robotnicy odbudowali przemysł własnym ofiarnym trudem 


© W rocznicę odrodzenia przemysłu włókien- 
niczego w Białymstoku otrzymaliśmy pismo, w 
którym, hracowiiicy tego przemysłu podają Te- 
+ zultaty całorocznej pracy nad odbudową fa- 
bryki produkcii włókięnniczej„Ze względu na 
_'. _ doniosłośćatych cyfr, ze względu na szczegól- 
p, *ne zainteresowanie, jakie włókiennicza Łódź ży- 
... wi dla swpiego byłero, groźnego konkurenta, 
a obecnie pokrewnego- jej duckem i bliskiego 
SĄ miasta, przytoczymy te cyfry. | 
Olbrzymim wysiłkiem robotników, którzy 
z dziada-pradziada pracowali we włóknie, któ- 
rzy wśród maszyn wyrośli, wydobyto z grie 
= zów i uruchomiono bez .żadnej pombcy finan- 
= "sowel," bez żadnego transportu, B fabryk, na 
K 


Ciekąwe są cyfry eksportowe hiałostoc- 
kich wyrobów włókienniczych. W r. 1936 wy- 
sksportowano okolo 2 i pół tysiąca ton towaru 
na sumę około 8 i pół miliona złotych.“ 

W tym samym rokuprzemys! białostocki 
nabiera coraz wiekszej wszechstronności. Obęk 
tkanin wełułtanych i bawełnianych, kołder, ko- 
ców, pluszu I przędzy, na które był Białystok 
Po od lat, fabryki zaczynają wyrabiać 
berety, kapelusze, gotową odzież I szereg jo- 
nych nowych towarów. 

Ostatnie 3 lata przed woina sa to lata 
ieszcze większego rozwolu przemysłu. Wzra- 
sta: stan zatrudnienia i tym samym zapotrze- 
Howarie na tówaty w kraju. W pełni najwyż- 
szego rozkwitu doczekał się Białystok wybu- 
chu wojny. 


Okupacia niemiecka 


.Gdy w końcu czerwca 1941 r. wojska hi- 
tlerowskie weszły do miasta, ako, zwyciętcy, 
zastały one olbrzymie zapasy sutowca w fa- 
brykach. Składy były pełne nie tylko zapasów 
surowców. Wielkie iłości zotowyć ch tkamn wy- 
| robów i półfabrykatów zagarniają Niemcy ja- 
ko łup wojenny w pierwszych odrazu dniach, 
I odrazn przystępują do.swoiei rabunkowej go- 
spodarki, wywożąc wgłąb Niemiec surowce, 
ifabrykaty' i najcenniejsze maszyny. 

To też w króżkim czasie Białystok odczu- 
wa brak nalpotrzebniełszych surowców. Pò- 
nieważ narazie przemysł Białostocki był im 
jednak potrzebny, Niemcy sprowadzają właśne 
surowce — najgorsze , odpadki _czesankowe i 
pakuły, i Białystok rozpoczyna  naigorszą- w 
i dziejach produkcję tak zwaną „Ukrała- 


30.582 różnych pasów trausmisyjnych, 7620 m, 
transmisii z pędniamt i łożyskami, 48.560 m. 
sieci elektrycznej 4; wogóle wszystko, co sta~ 
mowić by mogło jakąkolwiek wartość. Znisz- 
czono ogółem 80 proc. budynków fabrycznych 
i ntaszyn, wartości. około, ‘50 milionów złotych z 
1337 rokin: . 


l "Tak wygląda spadek gospodarki niemięc- 
kiej. To zastał robotnik błałostockł! z chwilą 
przystapienia do pracy. 


Odbudowa w wyzwolonej Polste 


Robotnicy przystąpili do pracy w pierw- 
szej chwili po wyzwoleniu. Przystąpili do pra- 
cy z gołymi rękoma, z narzędziami przynie- 
-| sionymi z domu, bez środków transportn, bez 
regularnego zaaprowiantowania, ` bez funduszów 

i ieżeli dzisiaj nad'Białymstokiem snuią się z 
mieliczych kominów fabrycznych stnugi dy- 
mu, jeżeli dzisiaj Biał żyje i produkuje, 
Jest to zasługą ludzi, I ich prawdziwej pionier- 
skiej pracy. E A 


Okres'odbudowy rozpoczyna Się 4 sierpnia 
1944 roku przez konserwację, zwózkę i zabez- 
pieczenie materialów budowlanych, pozosta- 
tych na spałonych fabrykach. Te materiały zo- 
stały znżyte do remontn fabryk Z 
Skompletowano | zmontowano 37 
zzrzshblarek, 56 selfiktotrów, 510. krosien tka 
kich. Dzisiaj jest już w Białymstoku więcej ma- 
szym, niż mózą je pomieścić wyfementowane 
już zabudowania fabryczne. Powyższe: robo, 
dały możność eksploatacji fabryk niecałk 
cie spałonych, a nawet rozszerzenia prądukcji 
ha farbryki spalone. 


Jak już zaznaczyłiśmy powyżeł, cały ten 
ogrom prac odbywał się bez wydatnej pomo- 
cy z zewnątrz, prawie bez środków transpor- 
towychy bez funduszów, robotnicy pracujący 
przy odbudowie pie otrzymali punktów pre- 
miowych. ' y à 


“~ Jeżeli Sly o prace remontowe 3 monta- 
żniwć, najiepici te następa* 
jąsymi cyfrąmi: We. wrześniu 1944 roku roz- 
poczęto pracę na 324 paskach, 780 wrzecionach, 
7 krosnaćh, W lipen 1945 roku jest już 4000 
pasków, 10.000 wrzecion, 116 krosien. Zarówno 
krosma jak i wrzeciona trzeba było wydoby- 
wać gołymi rękoma spod zruzów, bez spro- 
wadzenia chociażby jednej nowej maszyny. 


Dzięki tej pracy można było jnż w Histo: 
padzie przystąpić do produkci W Pacc 
miesiącu zo 
W lipcu 1945 roku produkcja wzrosła do 57.640 
m. towaru. Podkreślić przy tym należy, że w 
listopadzie produkowaho wyłącznię słynną nie- 
miecką „Ukrainkę”, na którą dziś trudno jest 
nawet zmałeźć odbiorcę. W lipcu 1945 roku 
wypuszczono już 8 nowych Za o wyż- 
szej jakości, wprowadzając przy tym dia 
artykułów 55 nowych rysunków. Ten olbrzymi 
skok w pródukcji od listopada do lipca świad- 
czy Q olbrzymim wysiłku robotników, pracow- 

EINION NOTETAN ATERT R RSS 


ników, inży nierów i urzędników przemysłu A 
łostockiego. 


Rówńolegle wźzrastw Wy daśność maszyn. 
Jeżeli przyjmiemy średnią wydajność maszyn 
w. listopadzie 1944 roku za 100 procent zarów- 
no dła:przędzalni jak i dla fkalni, ło w lincu 
1945 roku mamy już w, przędzalni 238 procent 
a w tkalni 143 procent. z 


Jednocześnie wzrasta procent er SAA 
planów próodukcylnych. W listopadzie 1944 ro- 
ku wykonano plan produkcy iny w 50,4 proc. 
dla przędzalni, 81,5 dla tkalni i 85.8 proc. dla 
wykończalni. W lipca 1945 rokit plan w przę- 
dzałniach został wykonany W 120,5 proc. w 
tkalniach — 112,6 proc., w wykańczalniaci - — 
132,4 proc. 


Wobec wymienionych wyżej trudnbóci Z 
jakimi boryka śię Bialystok na każdym, kroki, 
ten wysoki procent wykonania planu jest jesz- 
cze jednym dowodem samozaparcja„sprawnoś. 
ci i poświęcenia robotników, których wydaj- 
ność pracy wzrosłą*w ciagu tego roku z 9.9 
metrów w listopadzie 1944 roku do 23,5 m. w 
czerwcu 1945 roku, czyli o 295 procent. 


Równolegle z wydajnością pracy wzrosty 
po. wprowadzeniu systemu. akrodowo-premio- 
wego zarobki robotnicze. Ogółem 76,8 procent 
robotników otrzymuje wynagrodzenie wedlug 
systemu akordowo-premiowego. O ile w mar 
ju tylko 33 proc. robotników przekraczało nom 
my, w czerwcu juź 67 proc. ludzi przekroczyło 
normy. W rezultacie w czerwcu robotnicy 
otrzymali 1257 punktów premiowych s około 
50 tys. złotych w gotówce 44 : wykonanie nor- 
my, podczas gdy w maju można było zaled- 
wie 45 punktów przydzielić, W pierwszef no- 
łówie linca już 86 proc. ZORY ELORO- 
czyła normy. 


Najbliższa. przyszłość 


Trudio jest w tej chwili NEO w 
różowych. kolorach, nalbliższa przyszłość Bia 
| Wiele Tedak „jste upłynie zanim 
przentys! białostocki będzie mógł stanąć na po- 
ziomie jaki osiągnął przed swoim upadkiem: 
Ale rototnicy: Białegostoku. mę rezygnują ze 
swoich planów i ze swojej: przy szłości, Rok 
ubiegły wykazał, że robotnicy ci umieją pra- 
cować. Wykazał. że godni są oni jak najdalej: 
idącej poniocy ze strony Dańshwa i ze strony 
Centralnego Zarządu Przemysłu Wiókiennicze- 


6inąq liczbę 200, bracujęcycjh pełną parą w 
p Białymstoku do roku 1941. 
a Uruchomiono 10.000 wrzecion przędzalni- 
R czych i 116 krosien tkackich, 
Wyprodukowano w cjągu roku 199.161 m. 
in, co stanowi 66.387 ubrań. Przyczym w 
P "ciągu lipca br, tylko wyprodnkowano 57 tys. 
,. - m. gofowego towaru, 
i * Izwiększono asortyment towarów o 8 no- 
wych artykułów. baia r aaa wzory 0 55 no- 
wych rystttków 
(i Zatridniono w. ryvel juž fabrykach i 
przy remoncie zdatnych do użytku 1481 ludzi, 
co w porównaniu z początkowym stanem za- 
trudnienia w sierpniu 1044 r. wynosł 897 proc. 
Wydajność pracy jednego robotnika wzro- 
Sao 288 proc, w stosunku do sierpnia 1944 r. 
czyjł z 0,9 m. na 28,5 m. Jednocześnie za- 
tobki robotnięze wzrosty z 354 zł. do $44 zł. 
h Rozdano 'w czerwcn br. 1257 punktów premio- 
p, ga i premie pieniężne w WSZYS 49.316 


Oczywiście cyfry te mało mówtą Mariom 

którzy nie znalą Białegostoku. Ludziom, któ- 
` r "rzy nie wiedzą idki był Białystok przed wojną, 
R lak pięknie rozkwitło . miasto, a szczególnie 


Rozpoczyna się najgorszy w pistari Bia- 
łegostoku okres, okres, dezorganizachi prodni- 
cii, npadku przemysłu, okres terrroru i prze” 
śledowań robotników. Okres, który przy kofcii 
panowania niemieckiego doprowadza do kom- 
pletycj rniny miasta. Niemcy nie odrazu spalili 
Białystok. Pódnalali go stopniowa, napawając 
się widókiem zwęglają cych się w dgmi omów 
tak zwanej biednej dzielnicy żydowskień wi- 
dokiem pałących się żywcem ludzi. Latem 44 r. 
spalone. zostało śródmieście, w którym znajdo- 
wato się między innymi sporo. fabryk, w któ- 

Niemcy urządzili gheto, Dzialania en 


przemysł w latach 1940—1941 i jak bolesny jest 

+... jego upadek. Wszyscy wiemy 0 zniszczeniu 
y> Warszawy. Nie: wiemy natomiast, Jub. nie chee- 
pri m3 wiedzieć. że w Polsce więcej miast wy- 
„ gada nie lepici niż Warszawa, Jednym z tych 

miast jest lałystok. Zmiszczenie tego miasta; 

f przeprowadzone przez Niemców, „planowo i sy- 
i stematyczmie z zupełnie zimną krwią dorówntu- 
t je zniszczeniu Warszawy. Z polskiego Man-' 
) chesteru — jak przed wojną nazywano Biąły- | rym 

ł stok — pozostała kipa gruzów. Z tei kupy gru- 
'  zów, twardzi, jak ich maszyny, włókniarze bia- 
4 łostoccy wysiłkiem wlasnych rak wykrzesal 


ne A dokokożyty potwornego dzieła zniszfzenia 
i20-tysięczne miasto, miasto dymiących ko- 
minw fabrycznych przestało właściwie lstnieć. 


. Dła zobrazowania strat pfzemystu hiatos 
stockiego podamy kilka*cyir. Mówiąc ogólnie 
włókiennictwo białostockie zniszczone zostało 
doszczętnie—w stu procentach, Zniszczone zo- 
stały maszyny, urządzenia, b see ba fa- 
bryczne,: wszelkie zapasy surowca i tabryka 
tów, Operniąc cyframi, zuiszczono: 23 kotły 
parowe o powierzchni 6grzewalnej 1979 mt, kw. 
maszyny parowe o silę 915 KM. — f1f-maszyn 


życie. 
i Aby zroztnieć ogrom zniszczenia i ogrom 
.__ wysiłu spróbajemmy w krótkich zarysach przed- | wt 
ka stawić. dzieje Bialegostoka. 


_ Białystok przedwojenny . 


Już w177. rokn istniał w Białymstoku 
„przemysł włókienniczy. Wyroby jezó znane już 
| były za granicą. Nie będziemy w tej chwili} działu przygotowawczego — Il maszyn zespo- 
x przedstawiali historii-rozwoju p: włó- |łów zgrzeblarek, 232 seliaktarów, 1674 kroślen 
„klenniczego, Wystarczy, jeśli podąmy jego | tkackich, motory elektryczne o siie 6456 KM, 
+ Ogólną charakterystykę oraz jego protlukcię z 
ę ostatnich lat przęd wybuchem wojny. 
- 0 Był to przemysł drobny w znaczen mo- 
woczesnyni, maszyny były w większości wy- 
| |padków starego typu, organizacja pracy zaco- |- 
__ fana w najwyższym stopniu. Podstawą prze- 
.  JMysła był robotnik i jego fachowa, przecho- 
"TL "dząca w pokolenie, umiejętność pracy, Inży- 
o merów prawie nie było. Nowoczesne prądy 
i  zmodemnizowąnia, produkcji tu prawie nie do- 
cieraty. Warunki bytu robotników, norrfowane 
inaczej w każdej fabryce, zależne w 
stopniu od woli i od zamożności kapitalisty — 
bardzó trudne. Przemysł był nastawiony wy= 
) łącznie na zysk, co wobec dużej ilości robot- 
D” „Mmików w stosunitu do możności zatrudnienia 
*powodowałd niskie płace, miskie koszty pro- 
W | dukcji, niskie ceny towarów f olbrzymie zyski. 
| Począwszy od 20-go roku włókiermictwo. 
| 0 -piajostockie rozwinęło się tak simie, że stano- 
| > wito drugą po Łodzi pozycię w Polsce pod: 
| względem iłości produkcji. Tanie towary ste 
| klemne zalowały nie tylko rynek krajowy. Zna- 
| ne one były tak sambo dobrze w Altyce poled- 
niowel,,w Chinach, w Mandżńrii, w Ameryce 
|. Półm, w Aqglil, w Indiach Bryt. itd. Wyżej 
| wymienione kraje były najpoważniejszymi od- 
| blorcami białostockiego sukna. ; 
Si Cyfry zużycia surowców w przemyśle 
| *bialostrickim oraz płódukcii wykażą nam roze 
mach. iakiego nabrał pęzemysł w ostatnich la- 
174 183 przed wojną. Weźmy dlaj przykładu: rok 


s są plany i zamiary Zjednoczenia Bia- 
lostogktego na najbliższą przyszłość? Przede 
wszystkim Zjednoczenie chce uruchomić pięć 
dalszych fabryk. co przy *ośmia fuż pracują 
cych zwiększy produkcie miesięczną o 49 proc, 
Do uruchomienia tych*fabryk potrzebne są: 
nie tyiko kredyty finansowe; lecz pomoc doraź- 
na w postaci środków transportowych, sufow- 
ców, materiałów pomochiczych itp. Szczegół- 
nie ważne są w danej chwili krądyty i ścodki 
transportowe. Z tych ostatfiich Białystok po- 


Co się dzieje w Opocznie dka: > a L |sęda obecnie tylko dwie ciężarówki. które 


Były właściciel fabryki dyrektorem 


cy. Fytp bardziej, że jednocześnie ze wzrostem 
„Robotnicy domagają się usunięcia ob Dąbkow- 


produkcji, wzrąsta z godziny na godzinę zapo- 
'.. _ skiego.—Stosinki na tartakach , 


trzebawanie na środki transportowe. 

"Jeszcze jóst jedna sprawaŃ%którą należało-. 
by. poruszyć i która leży całkowicie w kompe- 
tencji Centralnego Zarządu Przemysłu Włó- 
kienniczego. Wytwarzył Się ozzl 

"przed wojną fabryka firmy Dziewulski | | azue i powinno w pati wykonane,  |paradoks, źe w chwili, kiedy cały kra a 
Lange w ona ją Tantai do sześciu- |-- W b mojeo Białacqów i Macho-'| 0 towar składy białostockie ponadali | 40 xi 
set robotników. Z wyzysku robotników fab. | ry istnieją zakłady tertacme: sięcy metrów ków pt hę dozy, se 

oli > RDS aa | zebładów, spomina l A |akiia brak kaita: Gtóotzenie w. Białym- 

sze próba walki » poprawę byiu robotni-|nileżycić, ele nie moża tego eemego po: | tok" hurtowni inb innego oddziała , Centrali 
ków była krwawo dławiona przez fabry: | wiedzieć o kierownictwie tych, zakładów 1 Tekstylnej, -GRWIATONIWY, ŻĘ ay mA 

RR ryj zy Genie jęk Zap bò robętałcy esty- Zakończymy to słowami kśt ty prze- 

Dziś robotnicy firmy Dziewulski 1 Lan. | mt tygodniefni nie. otrzymują chleba i in- znysła białostockiego:, 
ge pracują już pod Zarządem Państwowym, | nYch produktów. Wydaje się; że zbyt mało „Białostocki Przemysł Wiókonniczy zdał 
W łabryce robotnicy mają śwoje przedsta. | troszczą się o le sprawy i „Związki, Zawę- egzamin z wynikiem dodatnim, wykazał że 
włciejstwa w postaci Rady Załogowej. dowe, a przecież, jest to ich bezpośrednim | amie | może pracowąć, wykazał zdolność do 
« Ale nie wszystko elzieje Się dobrze i obowiązkiem dopilnować „zaopatrzenia ro- |życia. Lecz białostocki przemysł włókienniczy 
dzłś w fabryce Dziewulski i Lange, Jakiniś | botników., przeszedł ciężką i zrożącą Życiu saotot 
dztwnym "zbiegiem okoliczności 'dawny| Trzeba stwierdzić, że reakcja na terenie, Znajduje się w stanie euen i 

maz tej dabryki, ob. Dąbkowski, | powiatu opoczyńskiego stara: się wykorzy- pda od A. wyja ji 7 Pad 
który dobrze dał się we zmaki roboinikom | stać kaźdą sposobność, aby utrudnić I za- pay happi? pis sa gay ksh 3 Diri 
zo, ają reke ted oksaa, sag ngs NFISE KODOWE STePCJĄ, aby pory, życzliwego ustosunkowania się: i + wresz+ 
został powołany na stenowisko dy. | domagali się większych przydziałów, A je- | cję dobrezo pożywienia w formie nowych 
rektóra, - sATA z dnocześnie usiłują za wsźelką cenę wygłó: szyb, w formie środków transportu, w lormo 

Robotnicy, słusznie dopatrując się w |dzić miasta) nawołując chłopów. do niedo. £ f 
tym pewnej próby reprywatyzacji, czyl starczania świadczeń rzeczowych. Ale fro- Otrzymując to wszystko, nzdrowimy bias 
grożby powrotu dawnych włascicieli, botnicy nasi już rozpoznali falszywych X-tłostocki przemysł włókienniczy tym samym 
uchwalili zażądać zawieszenia ob. Dąb- sów reakcyjnych. Dadzą oni odpór wszel- będzierńy mieli możność dać Państwu produk 
kowskiego w czynnościach t usunięcja go |kim knowaniom reakcji i zrobią wszystko, żę harea angka zwać Kya KA 
: l ; "n i 
ż terenu fabryki. aby wesprzeć Rząd Demokratyczny, - í na masło do niego, lecz na PM: | 


dobrych surgwców. 
py spra i ktitury, 


i 


Ey 


| , Wartość ogólna EAO an w 1936 r. 
= strowców (dia prodttkcji rocznej) wyrażała się 

„ cyfrą 13.417.000 zł. przyczym najpoważniejszą 
b... pozycję stanowiły ‘szmaty wełniane, na któ: 
DE tych Bialystok przeważnie. pracował. Produk- 
o cja tkanin w zakładach, obiętych ankieta Izby 
5 Prźemystówo fiandlowef w, Wilnie; wynosiła 


w 1936 r. (2.349 ton. Najpoważniejszą pozycją 
| [14403 tony stanowiły tkaniny wełniane I pół- 
JE wełnłane, Dla porównania warto wspotmnieć, 
| 
+ 
{ 


Żądanie, robotników fabryki Dzie Iski (DRBSZRO 28. 8. 45. 
że w-193 r todukowano 0 ólem 6.800 ton ér z 
IS t z s "| Lan Lange w Opodznie: jest. storia CL ULNOWIE d pat Grygierczyk. 


+ 
; t À - s > > 
Rd a P 


towaru 


RiNS kd U 4 A > 


4 inga według maie jest fakt, 


'Gd dłuższego uż czasu odbywa się u mas 
niezwykły wyścig pracy. Zdążymy czy też nięż . 
— oto główna troska robotników, majstrów i 
inżynierów. ` 

ÀA jest powód do iross, do 1 październi | ` 
ka tb. musimy dostarczyć 13 okarń i 5 wier- 
tarek. 


kupautów. czekają na nasze, obrabiarki. 
„Wickszość robotników rozumie to i mø- 
mo ciężkich leszcze Warunków m teriaiunych; 
pracuje nić tylko lutensywnie, ale nawet z ëf- 
tuzjazujem, Robią największy wysiłek, by wy” 
konać terminową. pracę. Niektórzy robotnicy; 
dają _dowody swego patriotyzmu, Na przykład, 
tow. Donder, by przyśpieszyć wykonanie bra-| 
kuiącej części, dobrowolnie, ocitotaiczo posta” 
nowił pracować t2 gadziu dziennie. Kiiku #0- 


- botników poszło za lego przykładem, 


T Nast robotnicy dala rzetelny wysiłek, by 

wywiązać się fak nailepiei za swoich obośkiąz= 
ków. To też uważamy, że mają prawo wyma- 
gać, by Rada Zakładowa i Dyrekcja oraz czyn=| 
niki rządowe mocniej zajęły się realizowaniem 
różnych postulatów robotników. Mamy już kos! 
niec sierpnia, a dopiero zaczyna się wk 
nie i to tytko niektórych produktów na ka 

owo, Czy na prawdę hio możia eal 


i dawat przydziały kartkowe równomiernie w| 


= 


+ 


m 


ł 


« 


4) 


y A 


ciągu miesiąca? Robotnik nić jest w stanie za- | Nr ko 


opatrzyć się w produkty z wolnego rynku. Wae! 
si robotnicy l aeo, że Dytekcja oraz Rada! 


przy 
Rady 


rawa m czy no 
f fost, jak ciężka i szkodliwa dła zdrowia 
LA praca w fabryce metalowej. Jednakowoż 
tee Err taż pc Nie ma 
w. 


Również Soła Dopa, 


praczłą, ' 
igst akordowa, otrzymigą śmieszna ilość punk- 
tów. Zunpełałe rierównomiórną do ich inten- 


jesigi zu że po wyjściu z terenu fabryczne” 
A na u pódeszwy odpadały. Robotnik nie; 
jest w-stanie kupować butów o wątpliwej war- 
tości. Kupione buty muszą mu starczyć na dtu- | 
20. y 

Te wszystido braki i niedomagania mogą 
być usunięte. W naszej fąbrycć są wszystkie. 
dane.po temu, Jak już wyżej wspomałałem. fest 
a n oo wora kierownictwa z robotnikami. 


| 
Fabryki, zaino wane przez niemieckich ©- | 


 koiaycii idejen, [ops od' 20 do 100 zł. Bv | 


kin mogą zzjirmow 
wykładać ma wniwersytetach poiskich 
Dragi "akademik profesor Piotrowicz 


O wyborze do Akademii *Umiejęt-. 


domiości uehwałę. Akademi Winiejętnościi| 


w Krakowie o wybraniu na członków 
| zwyczajnych i członków  korćspoaden- 
tów panów” Młynarskiego, - « Waltera, RE: 
| kacskiego, Piotrowiczą i Małeckiego. 


Uchwałę adi Nuiezękci ne dac 


zwałiśmy po imieniu i okre 

| alko oware wyzwanie rzucone demokra- | 
ci poiskiej, Tak poważny zarzut musi 
wzasadnione przyczyny. 


ZW. 
siia apai 
me „będziemy więcej pisać. 


me Lagor i ae bhaa mani jedyni | 
go stulecia, „~ 


wstej chwi do działałności przedwojen-. 


nej,- — stosujemy kryterium, że o tymi 
stosunku. do, danego. osobnika 
o winno jego zachowanie się 
, ofaz jego obecny: sto- 
“i snek do dich odbudowy kraju, 


Powtórzmy więc nasze zarztity. 


były uwidocznieniu wpływów nie- 
tala, że 


wej'i wydał broszurę o wpływie języka 
niemieckiego na język ! 


ię, którzy WSpółoraCOWaI 


ać homorowych stanowisk i nie mogą 


' sądem pił edkasa, za CO S kad wiel- 


kie honoraria. Jak mówią, odtnówił udzia- 
|ła-w tajnym nauczaniu. Mówiąc o profe- 
|sorże Walterze, musimy mu, jako jedy- 


term z całej grupy, przypomnieć  dzia- 


W swietle tych danych nasze okreś- 
lenie postępku członków Akademii Umie- 
jętności nie wyda się chyba zbyt ostre. 
Frzeba sobie jasno uświadomić. Człon- 
kowie Akademii, biorący udział w posie- 
dzemiu, na którym odbywały się wybory 
wbrew absolutnie jednoliteme stanowisku 
całego „społeczeństwa polskiego zgodnie 
potępiającega każdą formé pracy z 
okup , wbrew 'opinir międzynarodo- 


tykę | wej, która. domaga się surowegb kara- 


ią wszystkich kolaboracjonistów, — na- 
gradzają najbardziej zaszczytnym stano- 


„ |mrieckich na gospodarcze i kulturałne wiskień naukowym ludzi, na których cię- 
życie Polski. Jest rzeczą zrozw 


„„działałność” owego Instytutu był przez 


ży tak wielkie oskarżenie. Jeśli chodzi © 
profesorów Piotrowicza i Małeckiego 
jA (3 wykręcić powołaniem na orze- 
komisji rehabilitacyjnej. Ałę, kto 

jak jak kto — polscy luminarze wiedzy” w 
pełni zdają sóbie sprawę, że jakkolwiek 


PE] oskarżeni został formalnie” umiewinnieni, 


udów dokazać. CEE pré wzofem r) 


inych fabryk. Chodzi tylko o rzetelny wyśi” 


(i zrozumienie da wszystkiżh spraw robot- 
w 
Kazimierczak Antoni 
robotnik firmy John 


T „Janku, r psom: szył buty“ 


*w Teatrze Wojska 


W łódzkim Teatrze Wojska Polskjeć 
go wystawiono bajkę „O Janku éo psom 
szył buty“. Bajkę napisała p. Gogolew- 
ska w oparcie o opowieść Grzegorza z, 
I akti „Kordiana” Słowackiego. Wed- 
ług mnie jest to jeden. z najlepszych te- 
matów polskiej literatury do tego rodza- 
ju przedsięwzięcia: Interesujący, barwny, 
żywy, wesoly; obfitujący w doskonale 
pomysły. 

~  Przed$tawietie „O Janku ‘co _ psom 
szył buty“ budzi wiele (zastrzeżeń. Po- 
że rolę 

anga gra dorosły aktor, dzięki czemu 
już od pierwszego razu, dzięki czemu 
mały widz nie nawiązuje z mim kontakę 


tu. 

Maty janek. łobuz, teñ, entuzjasta wio- 
sny i ptaków jest ma swoim miejscu, 
„staty koñ“ w tej toli staje się mie do 
zniesienia. Wesoly, krotochwilny « Ja-| 
nek staje się w interpretacji tego wido- 
wiska po. prostu głupim Jankiem. O ileż 
więcej wdzięku ma, wysoce poetycki, 
rozhiukany, fantastyczny mały Janek Sło- 
wackiego, błiski Sercu kazdego łobiza. 

Z. tej jednej pomyśki wynikają i gal- 
sze. Naptzykład ubranie Janka, bardzo: 
„niestety nieestetyczne. Mały Janek ubra- 
ny w brudną kosźułę, pasiaste. łowickie 
orto gubiący pantofle, podciągający I! 

biegu wciąż opadające majtki, to jest 
żywa dziecięca postać, dorosły mężczyz- 
„Na — to nieporozumienie! Co wvnika je- 
_szęze z tej pompie To, žė eng W Steg 


4 i E. . 
INR 1. | 


Polskiego „Bajka“ 


nach z wróżką i matką wygląda jakby ż 
nimi flirtował, opiekuńczość wróżki staje 
się podejrzana, stosunek matki, a 
ładnie umałowanej do dorosłego ch 
niepokojący i dziwny. Jakto? Czy MiA 
tak kokieteryjno-pogodnie traktować du- 
żego syna wariata i lenia? Nie rózumiem 
też dlaczego e sztuki ujęto tak 
niejednolicie. Dlaczego Janek 
Wróżka ; Czarodziej tworzą grupę pra- 
wie realistyczną. reszta groteskową. Ja- 
nek robi wrażenie głupiego, ale nie ma 
w: sobie nic ź bajki; Fo samo z matką. 
Z chwilą kiedy na scenie ukazujć 'się 
matka i Janak, bajka pryzka, mamy do 
czynienid z prawdziwy mi ludźmi, co naj- 
krytyczniej ujawnia się w ostatnim obra- 
zie, gdy matka sprowadzona przez kró= 
la wpada jak Piłat w credo, mącac ikuz- 
je” prawdziwej mareszcie bajki, 


„ Możnaby się zgodzić z tego rodzaju 
zał ożeniem, że Janek jest zwykłym 
chłopcem który dzięki specyficziemu wi- 
dzeniu Świata-żyje W sferze baśni,” w 
takim razie jednak nie można byłoby 
ząkończyć sztuki, pozostawieńiem Janka 
na całe życie w bajce, w  najdziwniej- 
szym pod słońcem związku z lalką-kró- 
lewną, w towarzystwie pieska Pika, co 
W obawie przed katarem nosi buty * 
króla — teścja+w cudownych okularach 
na nosie. Tyzeba by sprawę przyszłości 


Jaka rozwiązać jakoś inaczej. W związs, 
ku z tym rozmaitym. traktowaniem po- 
map wydaje się: jakby reżyser wahał Się, | 


p + 


nie oczyścity ich z zarzutów. Człon 
Akademii dobrze również wiedzą .o fa- 


„tałnym wrażenia, jakie wywołała ` oma- 
' | wiana decyzja w społeczeństwie. 
> ‘ £ 


"Matka, A 


jto jednak motywy wyroku bynajmniej 
kowie 


lawirował między: teatrem ludzi a teatrem 


kukiełek lub usiłował spleść te dwie ró-. 
¡žne rzeczy. Bo przecłeż reszta postaci 


to prawie kukiełki: Szewc, Dworżanin, 
Książ6, Król, Królśiwna i Damy Dworu 
— to juź- “tylko sztywno wprawieni w 
such, sztuczni apoy, 

Dzieci mają duży 


zmysł teatralny, A 


OpCA |fntuicyjnie wyczuwają mocne pozycje, 


najlepsza więc mają zabawę w ostatnim 
obrazie: Przykre wrażenie sprawiają W 
tym! przedstawieniu postacie Wróżki 
Czarodzieja. 

Wróżka w zdrowych rumieńczch: ta 
Wróżka zbudowana tąk beznadziejnie z 


— 


krwi i kości, robi widzom wielki zawód. 


Takie wróżli widzieliśmy już tyle razy 
na trawnikach zaimprowizowanych przez, 
dzieci widówisk „domowych; spontani- 
cznych; bez kierunku. Od teatrn praw- 
dziwego, wymagamy Ra Więc Ta 
wróżka mająca “tyle warunków, aby być 
najbardziej bajeczha, staję wA zdrową 
tęga kobietą. która prowadząc za rękę 
prawie dorosłego chłopca wygląda: na 
niegustównie ubranz _ kobietę, szukającą 
specyficznych przy gód. 

Z Cząrodziejem jest jeszcz» gorzej. 
Najęrzykrzejsze jest ta, że dzieti tak 
bardzo * płaczą kiedy ta postać ukazirie 
się na scenie. Uważam znów, że kieruje 
nimi zdrowy odruch, bo przyg goda z Cza- 
rodziejlem nie jest ani ładna, ani mądra. 
dla dźiecka okropńa, dla dorosłego przy- 
śnębiająca. Piec z rozżarzonymii wegla- 
mi, cezarho-czerwone. ubranie Czarogdzie- 
ja, twarz zw yrodnłałego zbrodniarza, by- 
najmniej nie stworzą ani ducha, ale znów 
człowieka z krwi I kości, przeraźliwy 
głos, porufe groźby: mrok „na scenie —- 


X 
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|ulega dla, nikogo najmniejszej wada 
|ści, że w dostojnym gronie akademików, 


Dzisiejszy, aka- 


eów-deniokratów, Ich milczenie napawa 


'nie doniosła rola przypada deposit 


polskim świecie naukowym 


Ste. 5 


DUUPANIEM. 


MA 


A dałej: sprawa świ Waltera | 
nie byta dotad wogóle rozpatrywana z | 
prof. Walter stoi w dalszym ciągu po 4 
4 


ciężkim oskarżeniem. 


Demokracja słusznie nie stosyje a 
sady zbiorowej odpowiedzialności. ` 


zasiadają i szczerzy demokraci, Ale jed- | 
nocześnie nie wega najmniejszej wątpli- | 
Wości, że elementy reakcyjne przerasta- 
ją. demokratów i patriotów, że element 
faszyzujące na terenie. Akademii mają — 
niestety — dotychczas możność przepro- | 
wadzić swe postulaty, 3 

Tizeba . definitywnie skończyć z to- | 
lerowaniem tego stanu rzeczy. Oczekat- | 
jemy przede wszystkim : tosu naukow- 1 
opinię; publiczną nie mniejszym niepoko< | 
jem, niż faszystowskie uchwały Akade 
mit. Nie wolno stwarzać pronom id 
polską naukę, mającą tak piękne į © 
ne tradycje, reprezentują: dziś jed Bedi 
faszyści'i reakcjoniści. Domagamy jg 
od polskich uczonych słów see me 
go protestu przeciw obdarzaniu -zaszczy 
tangi ludzi, którzy apójntocojaki a oku | 
pantem. Żądamy od uczonych-demokra= 
tów odgrodzenia się od ważkie klik ci, NĄ 
żądamy izółowania: faszystów, tkw 
jeszcze w kołach profesorskich i kt ; 
wienia ich wpływu na rozwój nauki do | 
skiej, na kształtowanie i wychowanie 
młodego pokolenia. A -4 

Domagamy się. aby na. stanowiska 
profesorskie wysuwani byli już. dziś, 
dzie o szczerze demokratycznych „Póglą= | 
dach. "Właśnie w te dziedzinie 'specjal- j 
nym profesorom. a 


Oczekiijemy głosu wuczonych = SRR 
kratów,” oczekujemy słów ich protestu, 
oczekujemy ód nich wkładu do WEJ 
pracy nad uzdrowieniem stosunków M 
na: polskich 
wyższych uczelniach, w Polskiej Aki n 
demi, Umiejętności. 
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Dr. Adam Raj 


wszystko to nasuwa tragiczne mn 
niez komorą gazową. | 
Wyobrażam sobie, że tę scenę moż- | 
nahy było zagrać tak, aby była śmiesze | 
. Dzięci w teatrze „powinny Się: bawić y 
i ży a-nie lękać i histeryzować, © 
Nie jestem zwolenniczką morałów | 
dzieci, ale nie jest dobrze, gdy szil 
uczy, że nieuctwo i głupota dają pat 
na szczęście. 4 
Bo Janek przecież nie rehabilituje się. 
Sentymentalne weżwanie matki nie. 
fozwiązdniem” problemy i dlatego 
wię się, że pominięto rzecź, która s 
rzała jakąś niewątpliwą, ale zawsze mož- 
liwość pofazania, że Janek. coś potra 
naprawdę, choćby tylko psom szyć, b= 
ty. jest to umiejętność noże bajeczna, 
ale umiejętność, która przemówiłaby za 
Tankiemf, że przecież ten leniwy chłop 
okążał się KRNS, dowiódł, że jeżeli ch 
umie pracować, przystosować się do 1 
runków życia. Tymóćzasem to puszcza 
Janek wprawdzie stwierdza, że t 
psom szyć buty. Przynosi je nawet 
Pike ale pońieważ są to Stare, zwykłej 
dziecięce: sandały: a Janck jest sprycia z 
obawjany się, że je gdałeś Bo | 
Gdyby Janek: został 
psim szewtem, rozumielibyśmy, žeh 
płynie. dalej; fale Janek jest osobą g 
podziwu, a tak jak go przedstawia szti=, 
ka — zostaje głupim Jankiem. KZ. Aj 
"Myślę, że gdyby dzieciom dano doi 
przeczytania bajkę Słowackiego, * pacz 
cono zaihsceniżować i zagrać — lepiej 
bawiliby sie na tej sztuce i dorośl i 
dzieci — 'choćhy * nawet mie była | ak 
DRY dekoracyj. 
Wanda żótkie wska. | 
t i à jc f 
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Łódzka 
Konferencja lniarska 
, W dniach 20, 3Y sierpnia i I września b. 
r. w dużej sali konferencyjnej przy Al, Koś- 
gluszki ýs odbędzie się międzyrainisterialna 
konferencja Iniarska pod honorowym prze. 
paeen ob, Ministra Przemysłu, H. 
ca z udziałem przedstawicieli nauki, 
Dpat J. Jagmina i Bratkowskiego, 
i AR 


- Ziazd literatów w Krakowie 


W dniu dzisiejszym rozpoczynają się 

Ww Krakowie obrady pierwszego, w wyzwolonej 
= Zjazdu Związku Zaw. literatów. Na 
NPA S E E będą m. in. zagadnienia 
ikea literatów. i literatury do nowej rze- 
Bernita, w jakiej znąłązł się naród polski 
0° wyzwołeniin 
Delegatąmi na Zjazd z ramieńia oddzinu 
łódzkiego Związku Zawodowego Literatów 70% 
skich są: Zofia Nałkowska, Pola Gojawiczyń- 
ska, Śwa Szetburg-Zarembine, Stanisław. Jerzy 
Lec, Mieczysław Jastrun, teon Pasternak, Adolf 
Rudnicki, Władystaw Rymkiewicz, Adam Waz 
żyk, Jen Kott, St. Piętak i'St, R. Dobrowolski, 

A _ = _ 
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Święto Lotnictwa Polskiego 
' Sztab pułku fotniczego w Łodzi, przy wspoł. 
udziale Polskich Linii Lotniczych „Lot“, 
- Aeroklubu Łódzkiego, Zarządu Miejskiego i 
„ Urzędu Wojewódzkiego, organizuje w dniu 1 
r, b, uroczystą akademię na cześć lot- 
booty polskiego w sali Teatru Wojska Pol- 
przy: tl. Cegielajanej 27. 
Na akademię w I części programi złoża się 
rer ówienie i referat lotniczy, w II koncert 
stepy artystyczne, 


Domu P 
„ Odczyty w m mig rokogiwóy 


iy w sobotę, dnia 1 września o godz; :7-cj 
| "w lokalu Domu Propagandy PPR ul. Piotrkow: 
1 262, tow, Zand wygłosi odczyt pod tytu- 
W szóstą rochicę wybuchu wojny pol- 
 Sko.niemieckiej". Następnie wyświetlony bę- 
e film „Lenin w 1918 r”, Członkowie PPR 
kk mogą. otrzymać bilety na dziel. 
ach lub w domach propagandy, 
. s” 


» 


k 


iw 


W. niedzielę, dnia $ Wrzekiiia b. p o godz. 
w lokalu Domu Propagandy PPR, przy ul. 
RCA ‘Nr, 262, kpt. Puchow wygłosi 
odczyt p. t. „Przyczyny klęski Ady a 
i Wstep wolny, ; 


A Zebranie piekarzy 

Zarząd Zwiazku Zawodowego Prac. Prze. 
łu Spożywczego i For. oddział w Ło- 
dzi (Sekcja Piekarzy) zawiadamia wszyst- 
kich członków „iż w niedzielę, dnia 2-go 
września rb. o godz.:9-ej rano zwołuje w 
Cechu Piek kargy przy ul. M, Curie+Skło- 
jsktej l-a zebranie pracowników pie 
skich. Stawiengiictwo obowiązków; 


(* 
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Ogłoszenie 


s $amowolno* rozbieranie budynków "dró- 
iianych na terenie Batut, będących włas- 
mością Skarbu Państwa, oraz grabież* ma- 
głów drzewnych, otrzymanych z tych 
rek przybrały charakter masowy, 
czym coraz częstsze są wypadki za- 
ania się części rozbieranych w sposób 
ziefachowy i przygniecenia, znajdujących 
sie w pobliżu ludzi powodując liczne wy- 
kt śmierci, 
obec tego Zarząd Miejski w trosce o 
e i zdrowie mieszkańców miasta, ogła- 
sza ,co następuje: 

A Rozbiórkę domów wolno głowadzić 
tylko na podstawie specjalnego pozwole- 
ni isemnego, wydanego przez organa 
Wiedzy Budowlanej, a mianawieje: Oddział 
Nadzoru Budowlanego, ul.. Piotrkowska 64. 
_ 2) Rozbiórka taka winna być Prowadzona 


majstra ciesielskiego, który zgłosi dekla- 
racje swoją w wyrmienionym wyżej Od- 
ziale Nadzoru Budowlanego; 

'3) Samowola rozbiórka prowadzonasbez 
zwolenia wymienionego w punkcie 1; bę. 
ie surowo ścigana, jako wykroczenie 
inistracyjne, Niezależnie od tego winni 
a pociągnięci do odpowiedzialności 
"we ze uraturę za rabunek mienia Prz 


sęeó dnia '29 sierpnia 1945 roku. 
we Prezydenta Miasta 

(—) Esgeniusz Ajnenkiel 

Wiceprezydent Miasta 


, Szmaty i | odpańiki włókiennicze 


kupuje stale i w każdej ilości 


p. Spółdzielnia „S8SUROWIEC” 
ŁÓDŹ, Łagiewnicka 45, telefon 121-59 


E noen BOTA" Paa pO 


ej 


pDawcBz Woj. Komitat PFT "v Łodzi, 


jedymie przez fachowców i pod nadzorem | l 


‘wewnetrznych: Zachodnia 36, tel, 193—90.. 


SENY OG!OSZEŃ Drobne: "a wyraz petitowy poza tekstem -/ 


Komitet Redakcyjny. 


GŁOS ROBOTNICZY 


Ziezd starostów i prezydentów miast 


województwa łódzkiego. 


Dnia 29 sierpnia b.r. odbył się pod prze-. 
wodnictwem Wojewody Łódzkiego Ob, 
Dąb-Kocioła zjazd starostów i prezydentów 
miast województwa łódzkiego, W toku ob- 
rad na czoło zagadnień wysunęły się sprá- 
wy gospodarcze. 


W ramach nowej strukfury demokratycz. 


nego $baństwa i podziału kompetencji mie- 


dzy administracją państwową i Radami Na- 
rodowymi — starostowie muszą być prze- 
de wszystkim dobrymi gospodarzami w te- 
renie, Szczególny. nacisk położono na orga- 


KO ZES ZOE TEE FREE AEO REP EPE OAI ZOK W ZE A 


O porządek w Parku Poniatowskiego 


. Niesforni i niekulturalni ludzie utrudniają dozorcom pracę 


Od Zarządu Miejskiego w Łodzi otrzymmuje- 
my następujący list: 

W Nr. 60 WJ Robotniczego” ukazała 
się wzmianka p. t „O? porządek w Parku Po- 
niatowskiego”, nacechowana słuszną i chwa- 
lebną troską, o ten piękny park, będący praw- 
dziwym klejnotem naszego miasta. Na margi- 
nesie tej wzmianki jednak pragniemy z ramie- 
nia. Miejskiego Wydziału Plantacyj udzielić kil. 
ku niezbędnych: Ha pełnego oświetlenia Bpr- 
wy wyjaśnień, 


Szczupłą iłość nw: w parku M się 
dwoma względami — na korcie tenisowym 
zgromadzono 25 ławek na życzenie wojska, 
Ławki te były potrzebne do wykładów, Obec- 
nie na korcie znajduje się 9 ławek. Poza tym 
ławki z parku są stale rozkradane i uszkadza- 
ne. Hp, 


Walka” z rowerzystami, bezprawnie karzy-| $ 
stającymi z dróg parkowych, jest wysoce n- 
trudniona przez opór stawiany dozorcom. 


Wydział Plantacyj zanotował już kilka wy- 

padków pobicia” dozorców przez ych a 

krewkich -towerzystów i woźniców. x 
Jedna z głównych przyczyn trudności w 


dózorze jest brak rozebranego przez okupan- 
tów ogródzenia. W ten sposób park stoi ze 
wszystkich stron otworem. 


_ 


“Dbia 28-go b.m. odbył się, staraniem 
Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 
oraz Centralnego Robotniczego Domu Kul- 
tury — koncêrt z udziałem chórów, soli- 
stów i tancerzy radzieckich, Wieczór zor- 


anizowgny został w- celu uczczęnia lot- 
Sowa radzieckiego, Koncert poprzedziła 
prelekcja por. Zbysze skiego p.t. „Lotnic- 


two radzieckie i udział łego w wojnie świa. À 
towej”. Publiczność spontanicznie wznosi- 


ła okrzyki ku czci lotnictwa radzieckiego 


KIEROWNICTWO Fabryki Bielizny i 
Ubrań Zawodowych dawniej K. Schwertner 

üW, Viebig (Łódźy ul. 6-go Sierpnia 39) 
A tą drogą wszystkie niepracujące o- 
becnie pracownice'do zgłoszenia się w fir- 
mie celém odebrania Pieniędzy z tylu na- 
leżnej im robocizny. . 

Kierownictwo Fabryki komunikuje jed- 
nocześnie, że nie załoszenie się w-termi- 
nie do dnia 15 września'rb-w m decy- 
zji Załogi Fabrycznej upóważni kierow; 
nictwo do przekazania pieniędzy tych dia 
Polskiego Czerwonego Krżyža. ' 


172 sklepy . 
' Powszechnej Spółdzielei aka 
„  włodzi 
i sprzedają konsumentom KAWĘ NATURALNĄ Í 


surową po 475 zł za'1 kg 
' paloną 600 


DJ 


Lekarze 
DR. URBAŃSKI Leon. powrócił, spec. chorób 


v rh» 


Różne 
ZGUBIONO palcówkę, akt ślubny Saktury 
Edwarda. Pabianice Karola 52, 


ZGUBIONO dokumenty i i dowód zameldo- 
wania.' Znałazcy wynagrodzenie. Napiór- 
kqwskiego 31/22. Szenkholc. + 


Adai m A! R aaa gc mórz W DOMA E MER 
ZAGINĘŁA bronzowa teczka w której znaj- 


dował się kwitariusz T.Z.P. od: Nr, ,08851— 


8700 i stempol: Zarządca Nierućhomtości 
Obwód 5/6 Józef Kobus. Unieważnią, się, 
uprasza się 'o zwrot za wynagrodzeniem 
Południowa 20, są 


ZGUBIONO dowód RTS niemiecki, mo 
trykę urodzenia i Arbeitsbuch" Góra Wa- 


ronika, wiss Bałtów gm. Żyrzyn pow. Pu- 
ławy. 


U 


+5 zł, Inne ogloszenia: za 
dzielnych 1 swiątecżnych 


— 


Koncert zespołu radzieckiego 


1127 dom w ogrodzie, 


milimetr — szpaltę poza takstem — zł. 14, w tekście 


Red. i Adm.: Łódź Piotrkowska 86. Tel: 254-2:. 


— Świadczenia rzeczowe 


nizację świadczeń rzeczowych. Dotychczą- 
sowe dostawy świadczeń uległy opóźnie- 
niu wskutek złej pogody, rolnicy bowiem 
spowodu deszczowej pogody musieli za 
jąć się sprzętem i zwózką urodzaju, nie 
mając czasu na omłoty, Wszyscy słarosto- 
wie zapewnili jednak wojewodę, że świad- 
czenia rzeczowć zostaną jęczeć w ca- 
łości i w terminie, 


Omówiono Sszczegółówo przygotowańia 
do zbioru kartofli, Akcja zbiorów Kartofla- 
nych zostanie planowo-zorganizowana przy 


będą wykonane w pelni 
wykorzystaniu dekretu o wzajemnej pomo- 
cy sąsiedzkiej i w oparciu o pobór mło- 
dzieży z miasła. i 
Dyrektor Izby Rolniczej inż, Pająk RA 
rował akcję siewu jesiennego. Plan siewu ` 
jesiennego musi zosłać wykonany w. stu 
procentach, | każdy najmniejszy skrawek zie- 
mi masi byé- obsiany, Najbiedniejsz$m rol- 
nikom będzie/ dostarczone żyto do siewu 
po cenie 27 zł. za m. W dyspozycji woje- 
wództwa jest ponad 7 tysięcy ton nawo 
*zów sztucznych; które zostaną rozprowa* 
dzone na poszczególne gromady. Ttudnoś- 
ci związane z orką należy rozwiązywać 
przez wykorzystanie traktorów, racjonalną 
gospodarkę końmi na *terenie gminy | po- 
włatu oraz zastąpienie koni krowami, 
Wreszcie poruszono sprawy reprywaty- 
zacji koni i krów,  ptzyznanych wiosną 
przez Komitety Obywatelskie małorolnym. 
Pó ómówieniu aktualnych spraw poszcze. 
SRP. wydziałów Wojewoda zjazd zam- ' 


Siłą rzeczy: tak rożległego obiektu całkowi- 
cie upilnować się nie da, nawet w normathyca 
warunkach, Tu koniecźia jest pomoc i współ- 
praca ogółu, Dlatego zawsze i. wszędzie parki 
publiczne, skwery, kwietniki poleca się opiece 
„samej pubńiczności, Chodzi przecież o mienie 
i dobro spoleczne. 

„ W zakończeniu trzeba zaznaczyć, iż zapro. 
wadzenie porządku w parku nie tylko nie jest 
‘latwe, ale natrafła w obecnej sytuacji nd*zna- 
czne trudności. Dowodem tego' jest oplakan 
stan wszystkich wogóle obiektów Piantacyl 
Miejskich. Dowodem tego jest również fakt, 
że zatrudnieni, dozorcy, narażeni częstokroć na 
niebezpieczeństwa, nie chcą wać i 
o przydział jakiejkolwiek, innej Pracy, 

l p 


` 


Wyłaśnienie 

w związku z notatką zamieszczoną 
„Głosie Robotniczym” w dniu 28 sierpnia ” 
1945r. pod nagłówkiem '„Łapownicy w 
przemyśle farbiarskim"” prosimy o zamie- 
szczenia następującego wyjaśnieniR: 

Inż. Mirewski nie jest pracownikiem 
Zjednoczenia *Parbierń i Wykończalń, \jest 
natomiast pracownikiem Zjednoczenia Prze- 
mysłu Dziewiarsko.-Pończoszniczego, Inż. 
Pachk nie jest kierownikiem Zjędnoczenia 
Farbiarń „i 'Wykończelń, lecz kierownikiem 
Wydziału Ruchu f Energetyki w tym Zjed- 
noczęniu, a czyn jemu żarzucągy nie pozo- 
staje ze Zjednoczeniem jako zorgamizowa- 
ną canina w żadnym związku, i 
Dyrekt: r Zjednoczenia Farbiarń . 

i Wykończałń 
Okręgu Łódzkiego, 


sz 
x 


Tyle — Zarząd Miejski, Jkazuje się, 
niestety, że barbarzyńska swawóla, jako 
wynik 5-letniej okupacji, nawet w ta- 
kich dziedzinach, jak, utrzymywanie 
porządku w parkach Sian reh, "daje 
się: we znaki. Sądzimy jednak, *e roz- 
mieszczenie w parku odezwy "o pū- 
blicznógci, apelującej do rozsądku i przy 
zwoitości świadomych. Obywateli, od- 
niesie pożądany skutek i ułatwi dozor- 
com pełnienię ich obowiązków, 


. 
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Teatry ! widowiska 
i | CODZIEŃNIE: l- 
Teatr Domu Żojnierza” uł, Przejazd 3%. Wy-- 
stawia widowisko muzyczne „Droga do 
Ciebie". Paczątek przedstawienia godz, 
-20-ta w niedziele i święta o odz, 16 i 20. 


+ i o, 
oraz odrodzonego lotnictwa _ polskiego, 
Koncert amatorskiego - zespoły jednostki 
wojska sowieckiego wywołał wielkie uzna- 
nie publiczności. Konieransierkąę cechował 
wysoki poziom, kulturalne i subtelne dow- i 
cipy spotkały się z miłym przyjęciem siu- 

chaczy, Gra na harmonii  odznacząła się 
wysokim poziomem artystycznym. Tańce 
ludowe, oraz partyzańckie pieśni stanowi. 
ły fragment kultufy rosyjskiej. 


| KOKOSOWY INTERES 

Dziś i codziennie, w Tesirze „Bagatela”. 
Piotrkowska 4, o godz. 20:36 - tryskająca 
humorem komedia muzyczna w 4 aktąch p. 
t „Kokosowy Interes” w wykonaniu po- 
większonego zespołu Teatru  „Syrena”. 
Przedsprzedaż od godz. 19 rano. 


CHOLEWEARZ przyjmie roboty z magazy- 
nm obeznany z fabryłemcja mechaniczną i 
działem- sztancerni skór. ak wi ogł “Cho” 
lewkarz”. 

NATYCHMIEST potrzebny człowisk 3% "o; 
nia, Sprzedanr używaną resorkę na masy- jig 
wach. Widzew, Edwarda 12 m. 2. N 


ZGUBIONO Rienkate T DRA. leg. 


'zw. Zawod, na nazwisko Kulesza Misczys- 
ław. Łagkawy znalazca zechce zwrócić za 
wynagrodzeniem, Zarząd MIERES Piotrkow. 
ska 104 pokój 217, 

PRACOWNIA FUTER przyjmuje wszelxie ro. 
boty kuśnierskie, Sabat Marian, Łódź dE 
Piotrkowska 92, m. 67. 


FABRYKA CUKRÓW Jerzy Karczewski Łódź, 


ZGUBIONO kennkartę na nazwisko Łdcząka 
Ignacego. Lódź, 


Sierakowskiego 22. 
m — — 2 ——— 


RBSOLWENTNA liceum, humen'styczhego 
ragmie udzielać korepetycji vř zakresie 
SĄ jg gimnazjum. Wiadomość Al Unii 


| atA 
X P aszukiwania radziu 
UWAGA! Wieżniowie z obowi Sawańsbrick. 
Kto wię o przebywających, tam  siesirech 
Helenie t'Jadwiczł Kaźmierczak Proszę po. 
wiadomiu. „Kaźmierczak Joanną Gdtkówski 
79. pod Łodzią, 


"HH O 


STEPUNĘ Augusta z rodziną 


woj ew. stà- 
nisławowskiego, "poszukuje $terura Paweł, 


- 
= 


*Marii Skłodowskiej 26 (dæm. Podleśna) te- Łedź, Kilińskiego 28 m. 15 

lefon 106-28 — gy” największy wybór WWE e e 
cukrów. Le: ała . f 
phi ODE. 2 E E T 2 MR. 

ZRELAD fotograficzny A, Piotrowski, Łódż, . ER 

P: Wolności 6, wykonuje zdjęcia ślubne, POROTU <aplowanega poszukują. pz 


127-32 fa. „Elibor'' Michalski. o 
a E CNAME. 0 
NIERUCHOMOŚCI, lokale handlowe, kupno, 
sprzedaż, zamiany, dzierżawy  qaikorzyst- 
niej załatwia biuro „Reklama” ^ Piotrkow- 
Ska 44 tel, 173-59. z 

ree e Met R d herti E E Ag E aS 
POSZUEUJEMY lokalu przemysiowego 500 
— 600 m. kw: możliwie w śródmieściu. Zało. 


portrety i do wszelkich dokumentów szyb- 
ko i solidnie, 


UWAGA OB. KUPCY! Niniejszym zawiada- 


miamy wszystkich Kupców branży spożyw- 
czo- kolonialnej, że Spółdzielnia Handlo- 
wa Kupiectwa Polskiego w Łodzi przy ul, 
Roosvelta (Pierackiego) 3/9 wznowiła swo- 


ją działalność. Na składzie posiadamy du-| szenia: biuro „Reklama”. Piotrkowska 46 tel, 

ży asortymer. towarów spożywczo-kolo: | 173- 39, 

nialnych. G z r , 
CWE TRIO” CZE PORA CTCE TI EE == R = 

RAPELUSZE damskie i meskie fasoauje, od-| * Zacfiarowanie. Drzew 

świeża, przerabia — pracownia kapeluszy POTRZEBNI sprzedawcy (sprzedzyczynie 

A. Stegner i S-ka Łódź, ul. Pomorska 4 przy| dó sprzedaży artykułów pieryrszej potrze- 


placu Wolności. 

JANUS Zygmunt Łódź. Wacława 30 uiie- 
ważnia zagubione dokumenty. 

ZGUBIONO dokumenty na nazwisko „ Dę- 
bowsklegn Dawida Naru! powicza. 31. 


DMUGHICZE na ampulkt „cukromierze za: 
raz potrzebni, Zgłoszenia Napiórkowskiego 


by. Dobry zarobók, Załoszenia: 
ska 85 m. 10, 
ag R A 
,Kunno i morzc'isż 
PA c dzi ORC CZNA 

EAMIENIE do zapziniczek, zeszyty szkol- 
ne, barwniki do Tanin pasty dó obuwia 
po. cenach hurtowych polsta „aetlems" 
Łódź, Piotrkowska 46. lewa oicyn%. * 
u PMA! oaoa + ETYKA 


numerach nie. * 


wólczań- 


"+ 


i 
iya 


J= >. 


zł 21. w 
= 


50 procent drożej. 


„Ksiatła” D-03007 
Á i 


Drukarnia Zasł Great. Spółdzie' ni wyd: 
. 


z 
„PSL 


